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Rumia, ul. Dąbrowskiego 121 
tel. 671-87-18, 0-90 537-665       

X Festiwal Muzyki Religijnej 

WIĘCEJ, GŁOŚNIEJ, DŁUŻEJ 

chórów, 11 organistów, 4 
* orkiestry dęte oraz 2 ze- 

społy wojskowe wystąpią w Ru- 
mi podczas jubileuszowego, 
X Festiwalu Muzyki Religijnej. 

Do trzech muzycznych kon- 

  

REKLAMA 

kursów zgłosiło się 1300 uczest- 
ników, zaś ozdobą festiwalu bę- 
dzie występ orkiestry i baletu 

Reprezentacyjnego Zespołu 
Wojska Polskiego. 

Aby zmieścić konkurs ama- 

Aby zmieścić konkurs amatorskich orkiestr dętych poszerzono czas festiwalu o kolejny dzień. 

torskich orkiestr dętych posze- 
rzono czas festiwalu o kolejny 
dzień. Organizatorzy postarali 
się o atrakcyjnych wykonawców 
gościnnie uświetniających jubi- 
leuszowy festiwal. W czasie so- 

e Nr 43/303 

23 października 1998 r. 

” Fot. Andrzej Gojke 

botniego koncertu finałowego 
zostaną wręczone nagrody dla 
laureatów pierwszego etapu 
konkursu na kolędę roku 2000. 

(PS) 
Szerzej o festiwalu na str. 4. 
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Bank Spółdzielczy w Rumi 
tel. 6710-038 

KREDYT SZKOLNY 
na wyposażenie ucznia do szkoły 

W okresie od dnia 1 września 1998 r. 
do 30 czerwca 1999 r. oferujemy Państwu: 

ych rodziców 1,2% miesięcznie 

nie o zarobkach, dowód osobisty 
członkami SKO 0,9%, dla 

spłaty - oprocentowanie 1,2% 

oferuje 

  

  

      

Lp. rata odsetki | rata + 
odsetki 

1. 100,00 12,00 112,00 
3. 100,00 12,00 112,00 
3. 100,00 12,00 112,00 
4. 100,00 12,00 112,00 
3. 100,00 12,00 112,00 
6. 100,00 12,00 112,00 
Y: 100,00 12,00 112,00 
8. 100,00 12,00 112,00 
9. 100,00 12,00 112,00 
10. 100.00 12,00 112,00 

1000,00 | 120,00 1120,00            
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Co słychać 
m Krajobraz powyborczy 
Wybory za nami. Miasto udekorowane pla- 

katami, fotografiami i ulotkami kandyda- 
tów i ugrupowań. Większością zajął się już 
wiatr i teraz szpecą miasto. Ciekawi mnie, 

kiedy znikną? 
(Mieszkaniec Lotniska) 

m Trening przed dyngusem? 
Zaczynają się jesienne deszcze i na jezdni 
sporo kałuż. Apeluję do kierowców, aby 
trochę uważali. Sama byłam świadkiem 
w sobotnie przedpołudnie, jak jadący ulicą 
Wybickiego samochód osobowy celowo 
wjechał w kałużę przy chodniku i dokład- 
nie ochlapał dwie nastolatki. : 

(Sabina Z.) 

m Pędziwiatr 
Po ul. 3 Maja od kilku miesięcy jeździ na 
motorze pewien młodzieniec. Jego specy- 

ficzny sposób jazdy polega na tym, że ca- 
tym impetem podjeżdża w pobliże piesze- 
go - niedawno pewien pan o mało nie zna- 
lazł się pod kołami, bo uskoczył właśnie 
tam, gdzie chłopak skierował w ostatnim 
momencie swoją maszynę. Myślę, że ro- 
dzice powinni baczniej przyjrzeć się, co 
porabia ich zmotoryzowany syn. 

(Katarzyna D.) 

m Ulica od macochy 
Jestem mieszkańcem ul. Tysiąclecia. Istot- 
nie, jest ona w tej chwili wizytówką mia- 
sta. Jaka jednak szkoda, że brakuje tu ko- 

szy na śmieci, co szczególnie widać na 
przystankach autobusowych. A jeśli już 
o nich mowa - dlaczego nie pomyślano 
o zanistalowaniu na nich choćby zadasze- 
nia i nie postawiono jakiejś ławeczki. 

Czyżby mieszkańcy wspomnianej ulicy by- 
li od macochy? 

(Henryk Z.) 

Kąty 

Bez kanalizacji 
mina każe podłączyć się nam do kana- 

e lizacji, a na naszym odcinku jej nie za- 
łożono - skarży się Zofia C. z ul. Tysiąclecia. 

Jak wyjaśnia naczelnik Wydziału Polityki 
Gospodarczej UM, Katarzyna Bielińska, 
zgodnie z regulaminem o zachowaniu po- 
rządku w mieście, gmina rozesłała powia- 
domienia o obowiązku podłączenia się do 
kanalizacji. Dotyczy on jednak osób, przy 
posesji których gmina zbudowała studzien- 
ki kanalizacyjne. W rejonach, gdzie instalo- 
wano kolektor sanitarny przy kilku pose- 
sjach z przyczyn technicznych takie studnie 
nie powstały. Wezwania wysłano na podsta- 
wie danych PWiK określających, które do- 

. my mają możliwość podłączenia. R 
(PS) 

  

W dniu 
Wszystkich Świętych 

Komunikacja 
% ga z dniu poprzedzającym Wszystkich 
| Świętych zwiększona będzie czę- 
*  stotliwość kursowania linii 86 na 

trasie do cmentarza komunalnego. 
W niedzielę, 01 listopada zakład komu- 

nikacji uruchomi linię specjalną nr 507 od 
godziny 8 do 17. Autobusy będą zatrzymy- 
wały się na przystankach usytuowanych 
przy ulicach: Plac Kaszubski, Dębogórska, 
Gdańska, Kujawska, Dąbrowskiego, Staro- 
wiejska, dworzec PKP Sobieskiego, Górni- 
cza, cmentarz komunalny. Cena biletu nor- 
malnego 1,20 zł, ulgowy 0,80 zł, na linii tej 
nie obowiązują bilety miesięczne. Między 
godziną 7018 trzykrotnie zwiększona zosta- 
nie częstotliwość kursowania autobusu linii 
173. "J' kursować będzie wg sobotniego 
rozkładu jazdy, natomiast częstotliwość 

kursowania "R" będzie podwojona w godzi- 
nach 8 -17. 

Autobusy na pozostałych liniach kurso- 
wać będą wg niedzielnego rozkładu jazdy. 

(dark) 

  

   

    

Jubileusz Marka Bartuscha 

piątek 23 października 1998 r. 

  

  

RUMSKI 

m Straż Miejska 
Ichtiolog niezuchwały 
  

„Nie-za zuchwale i nie za tchórzli- 
wie” - tymi słowami łacińskiej mak- 
symy wyprzedził Jacek Bartusch py- 
tanie zaproszonych na swój jubile- 
usz gości o to, jak udaje mu się nie- 
przerwanie przez czterdzieści lat 
kierować Ośrodkiem Zarybieniowym 
w Rumi. 
  

Ośrodek Zarybieniowy w Rumi powstał 
w latach 1957 - 61 jako inwestycja ówcze- 
snej Wojewódzkiej Rady Narodowej i Pol- 

skiego Związku Wędkarskiego. Od 15 
września 1958 roku, kieruje nim nieprze- 
rwanie Marek Bartusch, inżynier ichtiolog, 
.który legitymuje się pierwszym dyplomem 

w tej specjalności, wydanym przez Akade- 
mię Rolniczą w Olsztynie. 

Pierwszym znaczącym sukcesem pana 
Marka, było przekroczenie jako pierwszy 
ośrodek w Polsce, magicznej liczby 100 ton 
z hektara wydajności ryb. Bardzo dużym 
sukcesem, uwieńczonym nagrodą pań- 
stwową I stopnia, było wdrożenie wraz 
z innymi hodowcami, produkcji pstrąga 
francuskiego, osiągającego w ciągu jednego 
sezonu wielkość konsumpcyjną. 

Inżynier Marek Bartusch został w 1990 
roku odznaczony Orderem „Polonia Resti- 
tuta”, za całokształt działalności na polu ry- 
bactwa śródlądowego. 

Obecnie ośrodek prowadzi razem z sy- 
nem Aleksandrem, który przejmie w przy- 
szłości kierownictwo. 

Uroczystości obchodów jubileuszu 40 - 
lecia, odbyły się 14 października uroczystą 
mszą św W kościele NMP Wspomożenia 
Wiernych, po której goście jubilata, wśród 
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Nie za zuchwale i nie za tchórzliwie, ale 

i... nie bez humoru - jacek Bartusch. 
Fot. Andrzej Gojke 

których znalazło się wielu wybitnych pro- 
fesorów rybactwa śródlądowego z całej 
Polski, burmistrz miasta oraz rodzina, uda- 
li się do pobliskiej restauracji, by wziąć 
w uroczystej, wypełnionej śpiewem, tań- 
cem i licznymi anegdotami biesiadzie. 

(ANGO) 

Kino iluzji Jacka Fedorowicza 

Wyprany z poczucia humoru 

  

z 

   

Burmistrz Witold Reclaf koniecznie chciał się dowiedzieć ile kosztuje używany, 
podczas recitalu, przez Jacka Fedorowicza projektor wideo. 

  

Parafrazą zaczerpniętą z Biblii - „Zło 
żartem zwyciężaj”- rumska publicz- 
ność powitała Jacka Fedorowicza. 
  

W ubiegły piątek zaprezentował on 

w Domu Kultury SM „Janowo” najciekaw- 
sze fragmenty „Dziennika Telewizyjnego”. 

- Żartuję z polityków i jestem w tym do- 
bry - przyznał skromnie autor wieczoru - 
w „Hamlecie” nie czułbym się tak pewnie. 

Widzowie mieli okazję usłyszeć i przy- 
pomnieć sobie starsze fragmenty Dzienni- 
ka, z czasów premiera Waldemara Pawla- 

ka, jak również pośmiać się i nagrodzić bu- 
„rzą oklasków najnowsze „wiadomości”. 
Wszystko opatrzone oczywiście błyskotli- 
wym komentarzem Jacka Fedorowicza. 

Godzina wiadomości, nie tylko z Polski, 
ale i ze świata, to nawet dla najbardziej 

Fot. Andrzej Gojke 

spragnionych polityki rumian (może poza 
rumskim VIP-em, który gościł na recitalu). 
trochę za dużo. Dlatego w przerwie jedni 
pozdrawiali i dziękowali, inni prosili o au- 
tografy. 

Zgromadzeni dowiedzieli się m. in., że 
pan Jacek wpadł na pomysł tworzenia tele- 
wizyjnej iluzji w stanie wojennym, kiedy 
TV była narzędziem propagandy.- Szukał 
formy innej niż „telewizja Urbana”... 

Jako, że zawitał w prawie rodzinne stro- 
ny (urodził się w Gdyni), niektórzy widzo- 
wie znali pana Jacka nieco bliżej. 

- Pytany o żonę przyznał, że jest ona 
najważniejszą cenzurą i komisją artystycz- 
ną w jednej osobie. Nikt jednak nie uwie- 
rzył, że w życiu codziennym jest, jak sam 
siebie określił, szarym człowiekiem, całko- 
wicie wypranym z poczucia humoru... 

Elżbieta Elwart 

  

w działaniu 
Kąsają psy 

W minionym tygodniu dwukrotnie doszło 

do pogryzienia ludzi przez wałęsające się 
psy. Na szczęście zdolano ustalić właści- 
cieli czworonogów, których ukarano man- 
datami. Nie jest to jednak w stanie napra- 
wić krzywdy wyrządzonej pokrzywdzo- 
nym. Straż Miejska przypomina, że będzie 

„ bardzo surowo karać niefrasobliwych 
opiekunów, którzy nie będą przestrzegać 
obowiązujących przepisów odnośnie wy- 
prowadzania psów. 

  

  

| Czystka na Gdańskiej 
Funkcjonariusze SM wraz z pracownikami 
PUK oczyszczali teren przy ul. Gdańskiej, 
na który właściciel przez kilka lat zwoził 
śmieci. Dzikie wysypiska są plagą miasta 
i nie pomagają nakładane na sprawców 
wysokie mandaty. 
Statystyka: w minionym tygodniu legity- 
mowano 71 osób, pouczono 49, ukarano 
22, odłowiono 6 psów i 1 wiewiórkę. 

(SAga) 

Wielkie 
sprzątanie © 
Już tydzień po wyborach samorządo- 
wych i najwyższy czas zadbać o to, 
by zniknęły z ulic miasta pozostało- 
ści plakatowej części kampanii wy- 
borczej. 

  

  

Po wyborach wątpliwą ozdobą ulic są po- 
szarpane plakaty wyborcze. Z wielu słupów 

ogłoszeniowych młodzież zrywa płachty 
papieru, które wiatr rozwiewa po najbliż- 
szej okolicy. Tymczasem do posprzątania 

w ciągu dwóch tygodni wyborczej „makula- 
tury” obowiązane są ugrupowania politycz- 
ne. Od listopada Straż Miejska może karać 
mandatami za zaśmiecanie miasta komitety 
wyborcze, które nie zdążyły z usunięciem 
swych ogłoszeń. 

(PS 

: -B 
SUPER 

  

Niektóre powyborcze zestawienia by- 
wały zabawne. 

: Fot. Andrzej Gojke.
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Bezpieczeństwo na drogach 

Kierowca 
brawurowo roztargniony 
  

Rozmowa z młodszym aspirantem Jackiem Szaw- 
łowskim, kierownikiem sekcji ruchu drogowego 
Komendy Rejonowej Policji w Rumi. 
  

- Jakie są najczęstsze 

przyczyny wypadków dro- 
gowych w Rumi? 

- Nieprzestrzeganie 
pierwszeństwa przejazdu 
oraz nadmierna prędkość. 
Kilka lat temu kolejność 
tych przyczyn była odwrot- 
na. Ponadto jeszcze nieuwa- 
ga i roztargnienie kierow- 
ców, co bywa przyczyną np. 
najeżdżania na tył pojazdu 
jadącego z przodu. Inną 
przyczyną bywa wciąż stan 
nietrzeżźwy kierowców. 

- Jak ocenia pan ogólny 
stan techniczny kontrolo- 
wanych pojazdów? 

- Mamy coraz nowsze sa- 
mochody i ich stan tech- 
niczny się poprawia. Jednak 
w tym roku zatrzymano 
w Rumi 135 dowodów reje- 

acyjnych. Najczęściej za 
żużyty bieżnik opon, wycie- 
ki oleju, luz w układzie kie- 
rowniczym, przekroczenie 
norm zawartości tlenku wę- 
gla w paliwie, niesprawny 
układ hamulcowy i oświe- 
tlenie. 

- Czy punkty karne speł- 
niają swoje zadanie? 

- Zabierane jest prawo 
jazdy kierowcom o stażu 
powyżej roku, jeśli przekro- 

  

PREEKĄ 

REKLAMA 

dania 

czyli 24 punkty karne. Mło- 
dzi kierowcy, o stażu do ro- 
ku, nie mogą przekroczyć 20 
punktów karnych. Najwię- 
cej punktów otrzymuje się 
za prowadzenie pojazdu 
w stanie nietrzeźwym i spo- 
wodowanie wypadku (10). 
Tyle samo można otrzymać 
za przekroczenie prędkości 
o 50 km/h powyżej dopusz- 
czalnej. Zresztą punkty kar- 
ne można otrzymać także za 
przekroczenie prędkości 
o 11 km/h powyżej dopusz- 
czalnej. 

- Czy kierowcy znają no- 
we przepisy ruchu drogo- 
wego? 

- Generalnie kierowcy 
śledzą zmiany w przepi- 
sach, ale nie wiadomo, czy - 
znają wszystkie przepisy 
nowego prawa o ruchu dro- 
gowym, obowiązujące od 20. 
VI. 1998 r. Chciałbym tu 
jeszcze dodać, że od czerw- 
ca 1999 r. wejdzie przepis 
znoszący obowiązek posia- 

karty rowerowej 
przez rowerzystów i moto- 
rowerzystów powyżej 18 ro- 
ku życia. 

- Czy często powodem 
wypadków jest brawura 
kierowców? 

  

    

piątek 23 października 1998 r. 

asp. Jacek Szawłowski. 

- Tak. Kierowcy świado- 
mie popełniają wykroczenia 
- przekraczają prędkość, 
wymuszają pierwszeństwo 
i często przez niewłaściwą 
ocenę sytuacji na drodze : 
dochodzi do wypadków. 
Wszyscy za bardzo się spie- 
szą, nie uwzględniają natę- 
żenia ruchu, jakości drogi, 
oznakowania, itd. 

Kierownik sekcji ruchu drogowego KRP w Rumi, mł. 

  

    
  

Fot. Andrzej Gojke 

- Czym powinien się 
charakteryzować dobry kie- 
rowca? 

- Powinien dobrze znać 
przepisy ruchu drogowego, 
sprawnie prowadzić pojazd. 
Ważne jest właściwe myśle- 
nie podczas jazdy i wy- 
obraźnia. Kierowca powi- 
nien dbać o stan techniczny 
swojego samochodu, musi 

  

- Czy w mieście powinno dobrze widzieć (mieć czyste 
być więcej sygnalizacji? szyby) i musi być widziany 

- W ostatnich latach uru- (mieć sprawne i czyste 
chomiono dużo nowych sy- światła). Przed dłuższą jaz- 
gnalizacji świetlnych, przez dą powinien być wypoczęty 
co stan bezpieczeństwa pie- imusi koniecznie sprawdzić 
szych i przepustowość dróg stan techniczny pojazdu. 
poprawiły się. Na pewno sy- - Dziękuję za rozmowę. 
gnalizacje świetlne powinny 
być w rejonach szkół, gdzie Rozmawiała: 
przechodzą dzieci. Barbara Miruszewska 

Statystyka 

rok wypadki kolizje zabici ranni 

„do końca 
    

  

  

  

  B.M. 
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w rozliczeniu 

« SPRAWDŹ   OFERTĘ TYGODNIA 

! 83-letni pakiet AC,OC,NW 

już za 2,5% rocznie 

* Ford już od 29 800 PLN 

e Przyjmujemy samochody 

      
  

  

  

Składam serdeczne podziękowanie 
Wyborcom Okręgu nr 5 
z Janowa II za poparcie «A > 

w Wyborach Samorządowych. SAEEA 

% 
„ 

me 

Dołożę wszelkich starań, aby spełnić 
przedwyborcze obietnice. 
ezinteresowność i uczciwość. 

SAT-VISION 
* montaż anten 

satelitarnych 
* telewizja 
przemysłowa 

* telewizja cyfrowa 
* naprawy 

SO
8/
V/
/E
6Z
-S
 

ooo. Vvvv 

RUMIA, ul. Akacjowa 8 
tel. kom. 0-601 655-232 

  

  

  

  S-4323/A/885 Ogłoszenie zlecone i opłacone przez Sztab Wyborczy AWS. 

  

    
S-4325/A/885 Ogłoszenie zlecone i opłacone przez Biuro Piel Mara ok AN ieck) tel./fax 71-02-32 

Szanowni Państwo! : Ak: Elektryczne 
Rumianie! WO: konwektory 

A: z Norwegii 
Serdeczne podziękowanie za ogrzewanie 

udzielenie poparcia w Wyborach skuteczne i zdrowe 
Samorządowych składają kandydaci ima ae 

Akcji Wyborczej Solidarność w Rumi. ror | 
671-30-15 Ż 
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Stanisław 

Ormiński 

Muzyczny Więcej , 

patron 
Wprawdzie salezjanin 
nie organizował festi- 
wali religijnych, jednak 

jego wpływy zaważyły 
na roli i kierunku mu- 
zycznych konkursów. 
    

Stanisław Ormiński uro- 
dził się 17 listopada 1911 r. 
w Porębie Górnej. Na rok 
przed wojną, skończywszy 
studia teologiczne wstąpił 
do warszawskiego Konser- 
watorium Muzycznego. 
W czasie okupacji prowadził 
100-osobowy chór na Powi- 
ślu. Za kontakty z Armią 
Krajową został trzykrotnie 
aresztowany przez gestapo, 
jednak udało mu się zbiec 
z więzienia. W 1944r. ks. Or- 
miński wziął udział w Po- 
wstaniu Warszawskim  - 
opracował m.in. metodę 
wznoszenia barykad pod 
ostrzałem. W latach 1945-54 
uczył muzyki i śpiewu w li- 
ceum w Aleksandrowie Ku- 
jawskim, gdzie prowadził 
też wielki chór oraz trzy or- 
kiestry - dwie dęte i kame- 
ralną. Następnie pracował 
w Salezjańskim Instytucie 
Filozoficznym w Kutnie. 
W latach 1957-61 był wykła- 
dowcą w przemyskiej szkole 
muzycznej. W 1961 ks. Or- 
miński trafił do rumskiej 
parafii NMP. W pamięci 
mieszkańców zapisał się 
życzliwością i wielkim po- 
święceniem dla bliźnich. 
Mimo to znajdował czas na 
działalność muzyczną. Pro- 
wadził chór Lira, orkiestrę 
dętą, chór emerytek Ruma- 
wia i scholę dziecięcą. Przed 
śmiercią opracował i wydał 
18 tomów polskich, daw- 
nych pieśni - religijnych 
i świeckich. Skomponował 
wiele utworów, lecz na trwa- 
le zapisał się w historii 
Apelem Jasnogórskim, 
skomponowanym na roczni- 
cę tysiąclecia państwa. Ks. 
Stanisław Ormiński zmarł 
13 czerwca 1987 r. Jutro 
o godz. 12 zostaną złożone 
Kwiaty na jego grobie. 

(PS) 
REKLAMA 

     
IORCZOŚC 

X Fesiwal Muzyki Religijnej 

  

Rekordowa liczba uczestników - ok. 1300 zgłosiła 
się do udziału w jubileuszowym festiwalu. Dla 25 
zespołów i 10 solistów trzeba było poszerzyć pro- 
gram o nowy dzień. Prócz wykonawców w kościele 
NMP wystąpią gwiazdy, z wielkim Reprezentacyj- 
nym Zespołem Artystycznym Wojska Polskiego na 
czele. 
  

Na pomysł zorganizowa- 
nia Festiwalu Muzyki Reli- 
gijnej wpadł Daniel Ptach - 
kierownik i dyrygent chóru 
Lira. Chciał w ten sposób 
uhonorować zmarłego ks. 
Stanisława Ormińskiego - 
imię salezjanina nosi festi- 
wal. W 1989 r. do konkursu 
przystąpiło tylko dwanaście 
chórów z regionu - wszyst- 
„kie, które odpowiedziały na 
zaproszenie, więc poziom 
artystyczny nie był wysoki. 

W 1992 r formułę festiwalu 
poszerzono o konkurs mu- 
zyki organowej, wreszcie 
w 1997 r. dopuszczono do 
zmagań także orkiestry dę- 
te. Przyjechały trzy i poza 
koncertem finalistów ich 
występy zyskały największy 
aplauz. 

Z gwiazdami 
Do tegorocznego festiwa- 

lu - dziesiątego więc jubile- 
uszowego - zgłosiła się re- 
kordowa liczba wykonaw- 
ców - W kościele NMP za- 
gra, zaśpiewa lub... zatańczy 
ponad 1450 osób, z czego aż 
1300 stanowią uczestnicy 
trzech konkursów - muzyki 
organowej, amatorskich or- 
kiestr dętych i amatorskich 
chórów. Organizatorzy po- 
starali się o godną oprawę 
festiwalu. 

W środę mieliśmy moż- 
ność posłuchania gry rekto- 
ra Akademii Muzycznej 
w Katowicach Juliana Gem- 
balskiego. Dzisiaj gościnnie 
wystąpi Reprezentacyjna 
Orkiestra Marynarki Wo- 
jehnej. Jednak prawdziwy 
hit przygotowano na sobotę 
- W kościele pojawi się Re- 
prezentacyjny Zespół Arty- 
styczny Wojska Polskiego 
z Warszawy. Sto osób: mu- 
zyków, śpiewaków i tance- 

cerkiewne 

rzy ubranych w barwne 
stroje z różnych epok za- 
prezentuje godzinny show, 
którego nie można nie zo- 
baczyć. Zwłaszcza iż wstęp 
do kościoła NMP jest bez- 
płatny. 

Więcej 
komercji 

- Martwi nas fakt, iż je- 

den z największych festiwa- 
li w Trójmieście, przynaj- 
mniej pod względem liczby 
uczestników, ogląda tak ma- 
ło widzów. Zapewne ludzi 
odstrasza nieco poważna 

nazwa. Jednak wśród reli- 
gijnych pieśni jest wiele 
pięknych czy rytmicznych 
utworów - zapewnia dyrek- 
tor festiwalu Daniel Ptach. 
Chóry niejednokrotnie się- 
gały po pieśni melodyjne, 

czy gospels. 
Równie porywająca może 
być muzyka organowa, 
o czym przekonali się by- 
walcy tego rodzaju koncer- 
tów. 

Orkiestry dęte z kolei 
mogą grać utwory religijne - 
lub nie, lecz nie odbiegające 
od nich stylistycznie. Ponie- 
waż religijnych pieśni na 
puzon i bęben nie skompo- 
nowano wiele, przeważają 
utwory nawiązujące do 
nich. Udana uliczna parada 
zespołów dętych i ich dono- 
śne granie, słyszalne prawie 
w całym mieście, zapewnia 
doskonałą promocję festi- 
walu. Już w minionym roku 
można było dostrzec znacz- 
ny wzrost zainteresowania 
występami. 

Chórów moc 
Najważniejszym punk- 

tem festiwalu pozostaje 
konkurs chórów. Cieszy, iż 
rumskie śpiewanie zyskuje 
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głośniej, dłużej 

    

  

  

  
W ubiegłym roku wiele festiwalowych występów wzbudziło aplauz publiczności. 

wielką popularność wśród 
znawców i nadchodzi coraz 
więcej zgłoszeń. We wstęp- 
nych przesłuchaniach jury 

odrzuciło kilkanaście ze- 
społów, dopuszczając do 
zmagań aż 21 chórów, po- 
dzielonych na dwie grupy 
według kryterium prezento- 
wanego poziomu artystycz- 
nego. 

Jeszcze bardziej cieszy, iż 
po latach posuchy doczeka- 
liśmy się uczestników re- 
prezentujących nasze mia- 
sto na naszym festiwalu - do 
grupy B (zespołów o mniż- 
szym poziomie) zakwalifi- 
kował się chór Lira. Rywa- 
lami rumian będą zespoły 
z Bydgoszczy, Iławy, Oborni- 
ków, Lublina, Strumienia, 
Olsztyna, Warszawy, Łodzi, 
Wągrowca i Wrocławia. Na- 
tomiast grupę A zdomino- 
wała Bydgoszcz i Gdańsk 
(po 3 chóry) oraz Poznań 
(2). 

(PS) 

Fot. Andrzej Gojke. _ z 

  
    

'ulTTowarowa 
tel. 671-18-64 

tel. 671-56- 40 

  

    

RYNNY I RURY PCV 
cement biały, wełna mineralna, 

gotowe zaprawy budowlane - TYSAND 

kleje do glazury, styropian 

      

Wózki widłowe 

U DAEWOO 
SPRAWDZONY PARTNER 

WYMIERNE KORZYŚCI ! 

- 2 lata gwarancji 

- Niskie koszty eksploatacji I | 

- Natychmiastowy odbiór 

Warszawa - Tel: (0-22) 853-17-41 (-48) 
Fax: 843-30-12 
Poznań - Tel: (0-61) 817-06-44, 817-06-47 
Gdańsk - Tel: (0-58) 671-36-56, 671-36-99 
Tel/Fax: 671-00-73 

Katowice - Te/Faxl: (0-32) 226-12-35 
Kielce - Tel: (0-41) 367-34-90, 367-34-95 
Tel/Fax: 367-34-91 
Wrocław - Tel: (0-71) 315-12-37 
Szczecin - Tel: (0-92) 561-00-52 

http://,www.wandalex.com,pl e-mail: info()wandalex.com.pl   
  

  

  

rasa 

bałtycka 
Wydawca 

„Dziennika Bałtyckiego” 
i „Wieczoru Wybrzeża” 

oraz ponad 25 tygodników lokalnych 

JEŚLI MIESZKASZ 
W RUMI lub okolicy.... 

lubisz i potrafisz fotografować, jesteś osobą kreatywną, dobrze zorganizowaną 
i dyspozycyjną, dysponujesz samochodem oraz profesjonalnym aparatem 

fotograficznym, a także potrafisz i chcesz szybko się uczyć... 

oferujemy Ci pracę na stanowisku: 

FOTOREPORTERA-WSPÓŁPRACOWNIKA 
odpowiedzialnego za wykonywanie zdjęć do codziennych wydań 

„Dziennika Bałtyckiego” oraz „Gońca Rumskiego” 
Oferujemy Ci ciekawą i twórczą pracę z realną możliwością 

-. 
rozwoju i podnoszenia kwalifikacji. 

Zainteresowane osoby prosimy o przesyłanie c.v. oraz listu 
motywacyjnego do dnia 23 października 1998 roku pod adresem: 

R-13036/A/5 

„Prasa Bałycka” Sp. z o.o. 
Dział Personalny, pok. 502 

Targ Drzewny 3/7 
80-886 Gdańsk 

z dopiskiem „fotograf-Rumia” 
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Promocja miasta 
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Zmodernizowany plac przy dworcu w Rumi, jest 
    
z pewnością dobrą wizytówką miasta. 

umia obchodzić będzie 
1. za kilka lat pięćdziesię- 
ciolecie, a tymczasem nie 
jest należycie promowana - 
brakuje przewodników, in- 
formatorów o mieście, wi- 
dokówek. 

Rumia nie jest wprawdzie 
równie atrakcyjna jak Sopot 
czy Gdańsk, posiada jednak 

walory 
geograficzno-przyrodnicze. 
Położona jest w malowni- 
czej pradolinie kaszubskiej, 
otoczona wysokimi wzgó- 

  

rzami morenowymi, poro- 
słymi naturalnym lasem. 
Z tego chociażby względu 
miasto zasługuje na zainte- 
resowanie turystów. 

Promocją Rumi zajmuje 
się Wydział Polityki Gospo- 
darczej, Mieszkaniowej 
i Ochrony Środowiska Urzę- 
du Miasta. Jak informuje je- 
go naczelnik, Katarzyna 
Bielińska, wydział bezpłat- 
nie rozpowszechnia wydaw- 
nictwa o charakterze prze- 
wodników czy informatorów 
miejskich, w których rekla- 
mują się również rumskie 

firmy, dofinansowując tym 
amym ich wydanie. W bu- 

dżecie miasta nie ma bo- 
wiem zbyt dużo pieniędzy 
na promocję miasta. 

Inną formą promocji Ru- 
mi są plakaty umieszczane 
w różnych punktach miasta, 
zwłaszcza latem, które pre- 
zentują kalendarz imprez 
miejskich, także dla dzieci. 

REKLAMA 

Fot. Patryk Dmuchowski 

Wydział dba o to, by co ty- 
dzień informacja o impre- 
zach miejskich wpływała do 
prasy. Planuje się wydanie 
informatora o Rumi na pły- 
cie CD. Wznowiony będzie 
największy objętościowo in- 
formator miejski RUMIA, 
wydany przez wydawnictwo 
„Chromatografia”. Uaktual- 
niona zostanie broszura 
„Pomniki przyrody”, wyda- 
na przez Urząd Miasta Ru- 
mi. Ponadto wydany zosta- 
nie przewodnik „Szlakiem 
Zagórskiej Strugi” oraz in- 
formator o trasach rowero- 
wych Rumia - Gdynia i Ru- 
mia - Wejherowo. 

Brakuje jednak widokó- 
wek z najciekawszymi i naj- 
piękniejszymi punktami 
miasta. Nie ma firmy, której 
opłacałoby się je wydawać. 

Wydział Polityki Gospo- 
darczej, Mieszkaniowej 
i Ochrony Środowiska za- 
mierza przyciągnąć tury- 
stów, ale problem polega na 
tym, że w Rumi jest obecnie 
zaledwie jeden hotel. 
W przyszłym sezonie przy 
Szkole Podstawowej nr 7 ma 
powstać pole biwakowe. 

Miejsca noclegowe udo- 
stępnia także baza harcer- 
ska przy ul. Włókienniczej. 
Planuje się tam zainstalo- 
wanie ogrzewania, dzięki 
czemu będzie można korzy- 
stać z noclegów przez cały 
rok. 

Barbara Miruszewska 

  

  

    

Ryszard > 

Hnc 
DZIĘKUJE WSZYSTKIM SWOIM 

WYBORCOM 

DZIĘKUJĘ MIESZKAŃCOM 
DZIELNIC STARA RUMIA, 

LOTNISKO, JANOWO 
I CENTRUM ZA ICH GŁOSY 
DZIĘKUJĘ PRZYJACIOŁOM, 

KOLEGOM, RODZINIE, 
A SZCZEGÓLNIE Bartkowi. 

S-4302/A/885 Ogłoszenie zlecone i opłacone przez R.Hinc 

Ryszard HINC 

  

S 

    

: : ł 

Jest nadzieja na solidny remont przystanku SKM 
w Rumi Janowie. Tę potrzebną inwestycję zapla- 
nowano na przyszły rok. 
  

Od kilku lat mieszkańcy 
Janowa, korzystający 
z przystanku SKM narzeka- 
ją na jego zły stan technicz- 
ny, przede wszystkim zaś 
niski, niewygodny i dziura- 
Wy peron. 

Zabrakło pieniędzy 
O jego przebudowie mó- 

Wi się od dawna. Termin re- 
montu wyznaczony był na 
bieżący rok. Miała to być 
wspólna inwestycja PKP 
i władz miasta. Niestety, 
problemy finansowe kolei 
zmusiły inwestorów do 
przesunięcia remontu na 
przyszły rok. Teraz prowa- 
dzone są tylko niezbędne 
prace, związane z zapew- 
nieniem bezpieczeństwa 
ruchu, takie jak wymiana 
zwrotnic i szyn, odnowienie 
słupów trakcyjnych. Na li- 
stopad zaplanowano ponad- 
to ogólny przegląd peronów 
i związane z tym niewielkie 
naprawy ich nawierzchni 
lub oświetlenia. 
Łatanie 

nie wystarczy 
Jak nas poinformował 

Leszek Lewiński, zastępca 
dyrektora ds. technicznych 
Zakładu Infrastruktury Ko- 

Warto pomóc 

Boisko 
w każdym mieście 
rejony, które okre- 

ślamy mianem peryferii. 
Pod tym pojęciem należy 
jednak rozumieć wyłącznie 
oddalenie od centrum. Róż- 

  

nie jednak bywa z traktowa- 
niem tych terenów przez 
władze, 

W peryferyjnych. osie- 
dlach często można znaleźć 
dowody wielkiej aktywności 
ich mieszkańców. Działać 
można na wielu płaszczy- 
znach, jednak podstawo- 
wym warunkiem jest po- 
trzeba i aktywność. 

Jest w Rumi zakątek, 
w którym mimo oddalenia 
od centrum widać aktyw- 
ność jego mieszkańców. 
Dziś parę słów o boisku 
osiedlowym, choć to tylko 
jeden z przejawów aktyw- 
ności mieszkających tam lu- 
dzi. Czas przybliżyć teren, 
o którym mowa. Ciekawe, 
ile osób wie, gdzie są w Ru- 
mi takie ulice, jak: Norwida, 
Kostki Napierskiego, Ba- 
czyńskiego czy Gałczyń- 
skiego. Uliczki te znajdują 
się na Lotnisku między uli- 
cami Wyspiańskiego i Ko- 
ściuszki. Wszystkie mają, 
jak to na peryferiach bywa, 
nawierzchnię ziemną. Nie- 
dawno powstał tam Spo- 
łeczny Komitet Budowy 
Dróg, któremu przewodni- 
czy Hanna Helmin. 

lejowej w Gdyni, łatanie pe- 
ronu W Janowie nie jest 
opłacalne. W tym wypadku 
potrzebny jest gruntowny . 
remont. Dlatego planuje się 
wyburzenie starego i wybu- 
dowanie nowego peronu, 
ułożenie estetycznej na- 
wierzchni i zamontowanie 
oszczędnego oświetlenia. 
Na przystanku pojawić się 
mają nowe wiaty. Wyremon- 
towane zostaną również 
schody, prowadzące na 
kładkę nad torami. 

Inwestycja potrwa ok. 4 - 
6 tygodni i przez ten czas 
przystanek SKM w Rumi Ja- 
nowie będzie wyłączony 
z eksploatacji O całym 
przedsięwzięciu, którego 
dokładny termin nie jest 
jeszcze znany, podróżni zo- 
staną poinformowani mie-' 
siąc wcześniej. 

Niemałym kosztem 
- Koszt przebudowy wy- 

ceniliśmy na ok. 200-300 
tys. zł. - mówi dyrektor Le- 
szek Lewiński. - Dodatkowe 
wydatki poniesie z pewno- 
ścią miasto, którego władze 
obiecały włączyć się w tę in- 
westycję. Niestety, z przy- 
czyn technicznych nie bę- 

Wracając jednak do bo- 
iska stwierdzić należy, że 
sprawia bardzo korzystne 
wrażenie, a popołudniami 
korzysta z niego bardzo du- 
żo młodzieży. Istnieje ono 
od września ubiegłego roku. 
Wtedy Urząd Miasta zaku- 
pił kilkanaście koszy do gry 
w koszykówkę, aby ustawić 
je w różnych punktach mia- 
sta, pozbawionych urządzeń 
sportowych. Jednym z ta- 
kich miejsc był placyk przy 
ul. Kostki Napierskiego. Na 
tym placyku ustawiono dwa 
kosze, a nawierzchnię bo- 
iska wybetonowano. Kosze 
i beton to dar od miasta, na- 
tomiast robocizna to dzieło 
rodziców i dzieci. Młodzież 
spotkana na boisku zgod- 
nym chórem wymienia na- 
zwiska najbardziej zaanga- 
żowanych: Krzysztofa Kubi- 
sia i Eugeniusza Wilczew- 
skiego. Sportowy placyk ist- 
nieje i ma się dobrze, jednak 
jego przyszłość jest niepew- 
na. Został bowiem zbudo- 
wany w miejscu, które 
w planie zagospodarowania 
przeznaczone jest pod bu- 
downictwo. Taka lokalizacja 
nie była jednak bynajmniej 
samowolą mieszkańców, ta- 
ką lokalizację wskazano im 
w urzędzie. Wszystko to 
może zakończyć się dobrze,. 
o ile teren, na którym ist- 
nieją boiska zostanie prze- 

  

  
Przystankowi SKM Rumia Janowo, z pewnością po- 
trzebny jest gruntowny remont. 

dziemy mogli zrealizować 
udogodnień dla niepełno- 
sprawnych pasażerów. Usy- 
tuowanie peronu oraz dojść 
do niego uniemożliwia takie 
prace. Na zakończenie 
chciałbym podać ciekawost- 
kę z innej dziedziny naszej 
działalności. Kolej może po- 
chwalić się faktem, iż w tym 
roku pociągi SKM kursują 

Fot. Andrzej Gojke 

bardzo regularnie. Wskaź- 
nik regularności wynosi 98 
proc, Poza tym w bieżącym 
roku pociągi na liniach pod- 
miejskich przejechały swoje 
trasy szybciej niż 65 lat te- 
mu. Wracając do stacji 
w Rumi Janowie, mieszkań- 
cy z niecierpliwością czeka- 
ją na jej przebudowę. 

Dariusz Kuczmarski 

  

Każde boisko, a szczególnie te położone na peryfe- 
  
riach miasta, to szansa na dobre spędzenie czasu. 

kwalifikowany uchwałą Ra- 
dy Miasta. Z logicznego 
punktu widzenia będzie to 
formalność, nie można 
przecież niszczyć pracy lu- 

'dzi a wokół jest wiele 
miejsc pod budowę. 

Młodzi ludzie zapytani 
o to, co chcieliby na swoim 
boisku jeszcze mieć odpo- 
wiadają, że przydałoby się je 
ogrodzić, ustawić ławeczki 
(w chwili obecnej jest jedna) 

Fot. Andrzej Gojke 

i nieco powiększyć, tak aby 
udało się postawić jedną 
bramkę piłkarską. Te plany, 
a może marzenia, nie są wy- 
bujałe, wszystko to z pewno- 
ścią można zrealizować. Mło- 
dzież zamieszkała w tym re- 
jonie z pewnością zasługuje 
na to. Także rodzice dali do- 
wody ofiarności urządzając 
ten zakątek dla swych dzieci. 
Na pewno warto pomóc. 

Kazimierz Bielicki
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AMBI 
kokujcia dachowe 

* DACHÓWKA CERAMICZNA OD 27,95 zł/m” | | Z I 
* DACHÓWKA CEMENTOWA OD 16,40 zł/m” | |można, 
* BLACHODACHÓWKA OD 26,86 zł/m” o rodni E 
OKNA DACHOWE, RYNNY, KOMPLET AKCESORII SR TL 

vat 7% nawe] | Bałtyckim LU * 

| "As ROBOD..... 
Prawdopodobnie oferujemy wszystko czego potrzebujesz... 
..„przyjdź do nas - przekonajmy się! 

Gdańsk-Kokoszki, ul. Cementowa 5-9 BA 
347-52-82, 349-58-27, 349-58-28 KĘ 

s Kościerzyńa, ul. Przemysłowa 1, tel. 686-69-90 z z 

Starogard Gd., os. Konstytucji 3 Maja 5 A (róg Zblewskiej) py 

tel. 0-90 53 66 45         

    

     

     

   

    

   

          

"BMG" A EKOMENDICE otez ©? Shell     
    
    
   
   
    

    

e« nowoczesna, wysokiej jakości odzież robocza i ochronna 
MERCEDES E KOMBI * obuwie 

- homologacja samochodu ciężarowego * rękawice 

- wszystkie zalety samochodu osobowego * spizęł p.poz. i 
- możesz odliczyć VAT w Twojej firmie. * sprzęt do pracy na wysokości 

e środki czystości 

SAMOCHÓD DOSTĘPNY W FIRMOWYM LEASINGU « „ponadto - miła obsługa i atrakcyjne ceny 

MERCEDES-BENZ, 100% W KOSZTACH FIRMY, : 
PIERWSZA WPŁATA DO UZGODNIENIA. 

R-
12
48
6/
A/
23
5 

ODZIEŻ ROBOCZA 

ROBOD 
Gdańsk: ul. Jedności Robotniczej 223/225, tel./fax 058/309 49 50, 309 03 02, 309 02 20 
Gdynia: ul. Spokojna 10, tel. 058/664 85 72, 664 87 54, ul. Słupecka 12 A, tel. 058/620 80 82 
Olsztyn: ul. Wyszyńskiego 1, tel./fax 089/553 17 57, 553 39 38 w. 318, 553 15 39 

SALON: 
GDAŃSK, UL. WAŁY PIASTOWSKIE 1, TEL. (058) 3074-694(-5), 3074-636 (zeLENAK) 

SALON, SERWIS: 

GDYNIA, UL. ŁUŻYCKA 9, TEL. (058) 622-02-72, 622-62-33 
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O ZAWODZIE RZECZOZNAWCY MAJĄTKOWEGO | |] maTEmiAtY supowraNe | 
Od początku lat 90., rozwija się i umacnia w Polsce zawód rzeczoznawcy majątkowego - specjalisty z zakresu 

szacowania nieruchomości. 
21 sierpnia 1997 r. Sejm uchwalił ustawę o gospodarce nieruchomościami, która weszła w życie z dniem 

1 stycznia 1998 r. i stanowi fundament wszelkich czynności związanych z nieruchomościami, w tym także 
z działalnością zawodową przy ich wycenianiu, zarządzaniu i obrocie nimi. 

Rzeczoznawca majątkowy współpracuje ściśle z przedstawicielami dwóch innych zawodów ustanowionych przez 
wspomnianą ustawę: z zarządcami nieruchomości i pośrednikami w obrocie nieruchomościami - a jego wiedza w dużym 
stopniu pokrywa się z wymaganiami stawianymi tym dwóm zawodom, co ułatwia współpracę, a także umożliwia - po 
spełnieniu odpowiednich wymagań - uzyskanie uprawnień w tych zawodach zwanych uprawnieniami lub licencjami. 

Rzeczoznawcy majątkowi mają w Polsce wyłączność na określanie wartości nieruchomości, zwłaszcza w związku z 
gospodarowaniem nieruchomościami Skarbu Państwa i komunalnymi. Uprawnienia rzeczoznawcy dotyczące szacowania 
wartości obejmują nieruchomości gruntowe, budowlane i lokalowe, a także maszyny i urządzenia trwale związane z 
gruntem. Także biegli sądowi z zakresu szacowania nieruchomości powinni posiadać uprawnienia rzeczoznawcy 
majątkowego, a podmioty gospodarcze mogą prowadzić działalność w zakresie szacowania nieruchomości tylko wtedy, 
jeśli czynności te wykonywane będą przez rzeczoznawców majątkowych. 

Wiedzę w tej dziedzinie pomaga uzyskać ukończenie Studium Podyplomowego Wyceny Nieruchomości. Jest 
to studium, które podjąć może każdy absolwent szkoły wyższej. Daje ono wiedzę i umiejętności praktyczne 
umożliwiające i ułatwiające wykonywanie wszelkich zawodowych czynności związanych z gospodarką 
nieruchomościami, a także współdziałanie i kontakt z osobami, urzędami i instytucjami funkcjonującymi na 
rynku nieruchomości i w jego otoczeniu z sądami, bankami, firmami ubezpieczeniowymi, organami wymiaru i 
kontroli podatków, itp. 

Aby zostać rzeczoznawcą majątkowym należy: 
* mieć wyższe wykształcenie, 
* ukończyć studia podyplomowe w zakresie wyceny nieruchomości, 
* odbyć praktykę zawodową w zakresie wyceny nieruchomości, 
* przejść z wynikiem pozytywnym postępowanie kwalifiRacyjne i i zdać egzamin. 
Studia takie prowadzi Akademia Rolniczo-Techniczna w Olsztynie. Posiada ona pelne prawa akademickie, a TERA Ki 0 TA 

program studiów podyplomowych uzyskał akceptację Prezesa Urzędu Mieszkalnictwa i Rozwoju Miast 
Prof. dr hab. Andrzej Hopfer 

Do wykonywania zawodu rzeczoznawcy majątkowego przygotowuje PODYPLOMOWE STUDIUM 
WYCENY NIERUCHOM : 

Zajęci ć się będą w Gdańsku w trybi dw; try. Wykładowcami są najwyższej * " ; je: 9 /" o Dn GC POS O yn | Informacje: (058) 681-97-27 
uczelni warszawskich, którzy są również współautorami podręczników dotyczących wyceny. r esa : e fax 681 -98-8 

pe O Hurt. Masz. Rol. T. Kąkol 
O Studium zajmuje sę: 

tl. 3460-11. 0601205757, Tekst na prawach ogłoszenia R-12428/A/494 tel. 817-168, tel./fax 817-228 NĄ 83-304 Przodkowo ul. Topolowa 1. 

F ; m Tylko u nas 
K R E D Y T Maszyny Rolnicze Przodkowo 
a ' : k. Kartuz 

kredyt nie oprocentowany KUPISZ CIĄGNIK URSUS 
NA SZCZEGÓLNIE uproszczone formajności KORZYSTNYCH WARUNKACH 

pierwsza wpłata 30% ceny 
ciągnika 
pakiet ubezpieczeń 
OC/AC/NW za 1% 
okres kredytowania od 1 roku 

do 5 lat 
dostawy według kolejności 
zamówień i wpłat 
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Kupon dla osoby fizycznej uprawnia do 
jednego ogłoszenia drobnego do 10 słów O OWO NISKIE CENY 
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Kaszubsko - żmudzkie spotkania 

  

We wspólnej E 

Kaszubi i Źmudzini w strojach na biesiadzie w Chmielnie 7 października. 

  

Poznanie się, szukanie podobieństw i różnic, a tak- 
że wspólne dążenie do podtrzymywania i rozwija- 
nia specyfik kulturowo-etnicznych grup regional- 

©. 
wspólnej Europie". 

ch w jednoczącej się Europie było celem tygo- 
iowego seminarium „Kaszubi i Źmudzini we 

  

Spotkanie odbyło się 
w Gdańsku, zorganizowane 
zostało przez Dom Pojedna- 
nia i Spotkań św. Maksymi- 
liana, Zarząd Główny Zrze- 
szenia Kaszubsko-Pomor- 
skiego i 
Kulturalne Źmudzinów. 

Delegaci 
Podczas seminarium, 

które odbywało się w dni- 
ach 5-9 października br. 
uczestnicy mieli możność 
zapoznania się ze specyfiką 
grup kulturowo-etnicznych, 
historią i językiem Kaszu- 
bów i Zmudzinów. Nie za- 
brakło również punktu do- 
tyczącego spraw gospodar- 
czych poszczególnych re- 
gionów. Stronę kaszubską 
reprezentowali: Tadeusz 
Gleinert, wiceprezes ZG 
ZKP i wicemarszałek Sej- 
miku Samorządowego Wo- 
jewództwa Gdańskiego, 
który mówił o „Gospodar- 
nych Kaszubach”, prof. 

. Brunon Synak („Kaszubi - 
grupa etniczna”), dr Marek 
Cybulski („Literatura i język 
Kaszubów”), dr Cezary Ob- 
racht-Prondzyński („Histo- 
ria Kaszubów i ruch regio- 

Stowarzyszenie 

nalny na Pomorzu”), Marek 
Byczkowski („Stan kultury 
kaszubskiej dzisiaj”). 

W delegacji ZŹmudzinów 
znaleźli się m.in.: przedsta- 
wiciele Stowarzyszenia 
Kulturalnego Zmudzinów, 
Akademii Zmudzkiej i stu- 
denckiej Korporacji Zmu- 
dzinów. Referaty o Zmudzi 
wygłosili: prof. Libertas 
Klimka („Specyfika Zmu- 
dzinów”), prof. Viktorija Pa- 
keriene („Literatura i pi- 
śmiennictwo żmudzkie”), 
prof. Adomas Butrimas 
(„Historia Źmudzi”). 

Po kaszubskiej 
ziemi / 

Organizatorzy przewi- 
dzieli też w programie stu- 
dyjne podróże po Kaszu- 
bach. 7 października, Źmu- 
dzini odwiedzili zespół po- 
klasztorny w Zukowie. Na- 
stępnie udali się do Ka- 
szubskiego Parku Etnogra- 
ficznego we Wdzydzach Ki- 
szewskich, Muzeum Ka- 
szubskiego w Kartuzach. 
Tego samego dnia wieczo- 
rem w Chmielnie miała 
miejsce biesiada kaszub- 
sko-żmudzka. Gospodarza- 

mi byli: miejscowy Zarząd 
Gminy i oddział Zrzeszenia 

. Kaszubsko-Pomorskiego. 
Ostatniego dnia, po bloku 
gospodarczym seminarium, 
goście z Litwy zwiedzili port 
morski w Gdyni, a wieczo- 
rem udali się do Kaszub- 
skiego Uniwersytetu Ludo- 
wego w Starbieninie, gdzie 
zapoznali się z programem 
jego działalności i osiągnię- 
ciami w dziedzinie edukacji 
dorosłych. 

Druga tożsamość 
Żmudzini, podobnie jak 

Kaszubi, są grupą kulturo- 
wo-etniczną, posiadającą 
oprócz litewskiej swoją dru- 
gą tożsamość. Mają odrębną 
historię, literaturę i mowę, 
sklasyfikowaną przez na- 
ukowców jako dialekt języ- 
ka litewskiego. 

Od 10 lat działa Stowa- 
rzyszenie Kulturalne Zmu- 
dzinów, które podobnie jak 
Zrzeszenie Kaszubsko-Po- 
morskie jest organizacją re- 
prezentującą społeczność 
etniczną. 

SKŻ jest też wydawcą 
miesięcznika kulturalno- 
społecznego pt. „Ziemia 
Żmudzka” - odpowiednik 
wydawanej przez ZKP „Po- 
meranii”. Ponadto na Źmu- 
dzi działają Akademia 
Zmudzka i Korporacja 
Żmudzka podobne do na- 
szego Instytutu Kaszub- 
skiego i Klubu Studenckie- 
go „Pomorania”. 

JAJ MEL UZNA 

  

  

Fot. Archiwum ZKP 

Nowe 

doświadczenia 
Można stwierdzić, że 

ogólne założenia wspólnego 
spotkania kaszubsko- 
żmudzkiego zostały speł- 
nione. Danuta Mukiene, 
przewodnicząca SKZ i prof. 
Adomas Butrimas, przed- 
stawiciel Akademii Zmudz- 
kiej wielokrotnie podkre- 
ślali, że wiele mogą podpa- 
trzeć i nauczyć się od Ka- 
szubów. 

Zwracali uwagę przede 
wszystkim na osiągnięcia 
w dziedzinie edukacji oraz 
proponowali dalsze konty- 
nuowanie wymiany mło- 
dzieży. Ojciec Roman Dey- 
na, dyrektor Domu św. 
Maksymiliana podczas spo- 
tkania kończącego i podsu- 
mowującego seminarium 
powiedział m.in., że „wielki 
entuzjazm w podkreślaniu 
i promowaniu żmudzkości 
jest tym, czym Kaszubi mo- 

gliby zarazić się od Źmudzi-. 
nów”. 

Jest jeszcze z pewnością 
wiele interesujących osią- 
gnięć żmudzkich, które da- 
dzą się zaszczepić na ziemi 
kaszubskiej. Przekona się 
o tym delegacja Kaszubów 
ze Zrzeszenia Kaszubsko- 
Pomorskiego, Instytutu Ka- 
szubskiego i Klubu Stu- 
denckiego „Pomorania”, 
która w przyszłym roku uda 
się z rewizytą na Litwę. 

Arkadiusz Goliński 

  

Twój wid 
Sedzący 

Z głową pódpiartą 
rozmćszliwósz... 

Przćmkłima 
oczama jak bez dóka 
widzysz Przińdnosc... 

Jes dopićrze tuwó 
sztel sedzący, 
Óna tam hewó 

4 czekó... 

Na Ci tćż. 
Nalez swój mól 

ć ibetk, 
Nalez cwćk dzejanió. 
Za dóką widzysz Wid. 

Ón swićcy dlo Ce.   Stanisław Bartelik     

  

Wybory samorządowe '98 

Wybraliśmy 
radnych 

padły już emocje związa- 

ne z kampanią wyborczą 
do trzech szczebli samorządu 
terytorialnego. W naszym re- 
gionie do gmin wybieraliśmy 
przeważnie kandydatów nie- 
zależnych, bądź zrzeszonych 
w małych komitetach wybor - 
czych, często odwołujących 
się w nazwie do kaszubsz- 
czyzny, co z resztą przynosiło 
różny skutek. I tak na przy- 
kład w Pucku wielkim prze- 

granym okazał się być Ka- 
szubski Komitet Wyborczy, 
a W Jastarni poraz kolejny 
swój sukces powtórzył tam- 
tejszy oddział Zrzeszenia 
Kaszubsko-Pomorskiego, 
który do 15-osobowej Rady 
Miasta wprowadził 9 rad- 
nych. 

W gminach powyżej 20 
tys. mieszkańców wyborcy 
zmuszeni byli głosować na 
partyjne listy. Mieszkańcy 
Gminy Puck udzielili popar- 
cia Porozumieniu Społecz- 
nemu (15 radnych) oraz 
AWS (12 radnych) i tylko je- 
den radny niezależny uzy- 
skał tam mandat. W Kartu- 
zach, gdzie głosy wyborców 
podzieliły się między trzy li- 
sty, nieznacznie zwyciężyła 
AWS (10 radnych). Z kolei 
w Rumi na 32 osoby zasiada- 
jące w Radzie Miasta, aż 23 
radnych reprezentuje Akcję 
Wyborczą Solidarność. Po- 
równywalnie wysokie zwy- 
cięstwo AWS ma także miej- 
sce w Wejherowie. 

Kartuzy 

W wyborach do Rad Po- 
wiatowych AWS na Kaszu- 
bach uzyskał zdecydowane 
poparcie w powiatach wej- 
herowskim (35 mandatów na 
55 możliwych) i puckim (17 
mandatów na 30), gdzie bę- 
dzie mogła samodzielnie 

sprawować władzę. 
Na 24 420 głosujących 

mieszkańców ziemi puckiej 
prawie połowa, bo 11 882 
głosowała na AWS. W rejo- 
nie kartuskim większość 
radnych w powiecie będzie 
miało lokalne ugrupowanie 

o nazwie „Nasze sprawe”, 
którego liderem jest Marian 
Wilkowski dotychczasowy 

burmistrz Kartuz. Im dalej 
na południe naszego regio- 
nu, tym coraz więcej głosów 

- oddanych zostało na lewicę 
bądź na komitety lokalne. 
Zdecydowanie opcja lewico- 
wa zwyciężyła na terenach 
zachodnich Kaszub - w Lę- 
borku i Słupsku, choć nie 
w Bytowie, gdzie AWS będzie 
miało 11 na 30 radnych, 
a SLD tylko 4. 

Na 50 radnych Sejmiku 
Samorządowego Wojewódz- 
twa Pomorskiego aż 27 re- 
prezentować będzie Akcję 
Wyborczą Solidarność. 
W przedwyborczych progno- 
zach w najbardziej optymi- 
stycznych scenariuszach 
mówiło się o 23 mandatach 
dla Akcji. 

(AJ) 

Zmiana nazwy 
Decyzją Sądu Wojewódz- 

kiego w Gdańsku zmieniono 
nazwę Towarzystwa Miłośni- 
ków Muzeum Kaszubskiego 
im. Franciszka Tredera. 

Dwa miesiące temu Mu- 
zeum Kaszubskie w Kartu- 
zach wystąpiło o zmianę na- 
zwy towarzystwa. Dotych- 
czasowe Towarzystwo Miło- 

śników Muzeum Kaszub- 
skiego im. Franciszka Trede- 
ra Od tej pory nosić będzie 
nazwę Towarzystwa Przyja- 
ciół Muzeum Kaszubskiego 
im. Franciszka Brzezińskie- 
go. 

Opracowany wniosek uza- 
sadniono chęcią uhonorowa- 
nia zmarłego przed rokiem 

wieloletniego pracownika 
kartuskiego muzeum, Fran- 
ciszka Brzezińskiego. Zda- 
niem dyrekcji muzeum oraz 
członków towarzystwa, nie- 
korzystne jest powtarzanie 
się w nazwach muzeum i to- 
warzystwa tego samego pa- 
trona. Reaktywowane po la- 
tach towarzystwo przyjęło 
imię Franciszka Tredera, aby , 
wesprzeć działania Muzeum 
Kaszubskiego we właściwej 
popularyzacji jego założycie- 
la. Poza tym wcześniejsza 
nazwa- jak uważa dyrektor 
placówki - często była mylo- 
na z Towarzystwem Miłośni- 
ków Kartuz. 

(zam)
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Parchowo 

Roczek 
Cassubii Cantat 

  

    
Cassubia Cantat pod dyrygenturą Edmunda Wrycz - Rekowskiego 

mina Parchowo słynie 
z wielu wspaniałych 

inicjatyw kulturalnych. 
Działają tam między innymi 

zespoły folklorystyczne Mo- 
draki oraz z pobliskiej Nakli 

Modraczki. 
Od siedmiu lat funkcjo- 

nuje teatr Dialogus. Bywał 
już w wielu miastach nasze- 

go kraju, gdzie rozsławiał 
kaszubską literaturę, obrzę- 

dowość oraz język w pięknie 
wykonywanych pieśniach. 
Po kaszubsku śpiewa rów- 

   z Nakli. Wykonuje przede 
wszystkim pieśni religijne. 

Koronną imprezą są co- 

roczne Biesiady Teatralne. 

Ostatnią uznano za wyda- 
rzenie kulturalne roku wo- 
jewództwa słupskiego. Na- 

stępna odbędzie się już w li- 

stopadzie. 

Ostatnim udanym przed- 
sięwzięciem było powołanie 

chóru. Przyjął nazwę Cas- 
subia Cantat. 

Właśnie mija pierwsza 
rocznica jego działalności. 

Fot. Eugeniusz Pryczkowski 

członków, głównie nauczy- 
cieli z Parchowa, pod kie- 

rownictwem Edmunda 
Wrycz-Rekowskiego. 

Mimo tak krótkiego ist- 
nienia otrzymał już wyróż- 
nienie na Festiwalu Ka- 
szubskim w Słupsku za wy- 
konanie pieśni „Hej żegla- 
rzu, żeglujże”. 

Z okazji jubileuszu skła- 
damy najlepsze życzenia 

oraz życzymy wielu wspa- 
niałych aranżacji kaszub- 
skich utworów. 

sram NORDA 7 
Sierakowice 

Słownika 
Sychty 
nie będzie 

Informowaliśmy, że gmina 
Sierakowice podjęła starania 
O Teprintowe wznowienie 
największego dzieła ks. Ber- 
narda Sychty, siedmiotomo- 
wego „Słownika gwar ka- 
szubskich na. tle kultury lu- 
dowej”. Ks. Sychta pochodził 
z pobliskiego Puzdrowa, dla- 
tego sierakowickim działa- 
czom bardzo. zależało, by 
dzieło to powstało ku uciesze 
wszystkich mieszkańców Ka- 
szub. Poprzedni, 800-tysięcz- 
ny nakład został wyczerpany 
przed dwudziestu laty. Nie- 
stety, szczerym działaniom 
przeszkodziła właścicielka 
praw autorskich, Stefania 
Sychta z Gdyni, żądając 
astronomicznego honora- 
rium. W tej sytuacji gmina 
musiała wycofać się z ambit- 
nego i bardzo potrzebnego 
przedsięwzięcia. 

(ep) 

Werjherowo 

30 lat 
muzeum 

24 października br. w Mu- 
zeum Piśmiennictwa i Muzy- 
ki Kaszubsko-Pomorskiej 

odbędzie się uroczystość 
z okazji 30-lecia muzeum. 
Początek obchodów o godz. 
10.30, w godzinę później roz- 
pocznie się konferencja pt. 
Muzea pomorskie i ich rola 
w ochronie dziedzictwa kul- 
turowego regionu. Referować 
będą naukowcy z kraju i za- 
granicy. Uroczystość zakoń- 
czy się koncertem kameral- 

  

  

nież kilkuosobowa grupa Zrzesza prawie dwudziestu (ep) nym o godz. 18.30. y» 
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Będą decydować o regionie 

Weszli do sejmiku 
sajbardziej kaszubskim 

7 z wszystkich okręgów 
utworzonych w niedawnych 
wyborach samorządowych 
był okręg nr 3, który obejmo- 
wał powiaty: kościerski, kar- 
tuski, wejherowski i pucki. 
Był to także okręg najwięk- 
szy, na który przypadało aż 9 
mandatów. Niektórzy speku- 
lowali, że liderzy AWS, która 
miała wpływ na kształtowa- 
nie okręgów, tworząc taki 
okręg wyraźnie liczy na głosy 
Kaszubów. Inni byli skłonni 
przypuszczać,. że jest to dy- 
wersyjna robota naszych 
przeciwników, której efek- 
tem będzie skłócenie spo- 
łeczności kaszubskiej. Na 
szczęście nie doszło między 
kandydatami do poważnych 
konfliktów, a kaszubscy wy- 
borcy pądzielili swoje głosy 
tak, że do sejmiku weszli 
wszyscy nasi liderzy. 

Największe zaufanie w ca- 
tym okręgu zdobył poseł Je- 
rzy Budnik (ponad 17 tys. 
głosów), za nim uplasował 
się prof. Brunon Synak, a po- 
tem Tadeusz Kobiela - wójt 

   

   

cach Kartuz i Kościerzyny. 
Z czwartym wynikiem (8917 
głosów) uzyskał mandat 
Mieczysław Struk - bur- 
mistrz Jastarni, któremu za- 
ufali przede wszystkim 
mieszkańcy ziemi puckiej. 
Dalej był Kazimierz Klawiter 
z Rumi - członek prezydium 
Zarządu Głównego Zrzesze- 
nia Kaszubsko-Pomorskiego. 
Jako szósty mandat uzyskał 
Tadeusz Haase - rolnik z Do- 
brzewina w gminie Szemud 
i działacz Solidarności RI. Za 
nim był polityk ZCHN Józef 
Bela z Miechucina. Mandatu 
nie uzyskali Benedykt Kar- 
czewski działacz ZKP z Ko- 
ścierzyny i Robert Kukowski 
z Wejherowa. Tą silną ka- 
szubską reprezentację 
o orientacji prawicowej zasili 
zapewne także Jerzy Fijas, 
który uzyskał mandat radne- 
go z okręgu nr 1 (Człuchów, 
Bytów, Chojnice), a który kil- 
ka miesięcy temu dał się po- 
znać jako wielki orędownik 
włączenia powiatu chojnic- 
kiego do województwa po- 
morskiego. 

  

Sierakowic. Obaj konkuro- (jaż.) 
wali ze sobą głównie w okoli- 

| Dodatek kaszubski do „Dziennika By Sk wyckiego”, 0-886 Gdańsk. ul. Tary 
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301-20-27, Redaktor prowadzą- 
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W miejscu, gdzie dawniej stał bychowski młyn 

Domowy świat 
kaszubskiego haftu 
  

Na początku lat 90. Izabella Trojanowska przepro- 
wadziła wywiad ze wspaniałym małżeństwem Te- 
resy i Bronisława Lehmanów żyjącym w malutkiej 
wiosce Bychowski Młyn na północy Kaszub. Przy- 
pomniało mi się o nim podczas kolejnej wizyty 
w Kaszubskim Uniwersytecie Ludowym w Starbie- 
ninie, gmina Choczewo. Według mapy Bychowski 
Młyn oddalony jest od KUL ok. 3 kilometry. Żeby 
tam dojechać szosą trzeba było pokonać ich około 
dziesięciu. 
  

Na drodze nie ma żadne- 
go znaku informującego 
o wsi. Napotkani przed By- 
chowem ludzie też nie po- 
trafili wskazać Młyna. Na- 
tychmiast zapytali jednak, 
czy nie chodzi o Lehmanów 

i wskazali odpowiednie 

miejsce odległe o jakieś 
o pół kilometra. Prowadzi 
tam polna droga. Po prze- 

ździe przez most nad By- 
owską Strugą, ukazuje 

się skryty w lesie dom 
z oknami pomalowanymi 
w kaszubskie kwiaty. Wia- 

domo było od razu, że to 
siedziba Lehmanów. 

Drzwi gościnnego domu 
otworzyła gospodyni. 
Chwaląc po kaszubsku Bo- 
ga natychmiast zyskaliśmy 
zaufanie. Przy wejściu wita 
gości namalowana na ścia- 
nie olbrzymia postać. - Kie- 
dyś był to diabeł - wyjaśniła 
Teresa Lehman. - Przema- 
lowałam go, bo nie podobał 
się miejscowemu księdzu. 

Męża nie było. Dowie- 
dzieliśmy się, że zmarł we 
wrześniu 1997 r. Pochodził 
spod Luzina. Ona z Wejhe- 
"owa, dokąd ojciec przybył 

Poznania. Mogła zostać 
znakomitą tancerką. Wyko- 
nywała już pierwsze partie 
w Wojewódzkim Ośrodku 
Kultury w Gdańsku. Zdecy- 
dowali jednak na wspólne 

. 

   
   

Ostrzyce 

życie w zawodzie nauczy- 
cielskim. 

Skierowano ich 

do szkoły 
w Będargowie, 

gmina Szemud. Osiągali 
wspaniałe wyniki. Wygry- 
wali konkursy. Jedna pensja 
szła na życie, druga na wy- 

posażenie i stroje dla zało- 
żonego przez siebie zespołu 
kaszubskiego. Nie podobało 
się to ówczesnym władzom, 
a i inni nauczyciele pozaz- 
drościli. Na dodatek pani 
Teresa częściowo straciła 
wzrok. Lekarz zawyroko- 
wał, że trzeba uciec od 
szkolnego zgiełku. Zaczęli 
więc szukać spokojnego 
miejsca. Najważniejsze, że- 
by było na Kaszubach. 
W końcu znaleźli to zacisze, 
gdzie wówczas stał jeszcze 
młyn zniszczony przez so- 

wieckich żołnierzy. Tu stwo- 
rzyli sobie swój kaszubski 
mały świat. Pan Bronisław 
zajął się uprawą gospodar- 
stwa rolnego, ona poświęci- 
ła się sztuce ludowej. Jej pa- 
sją stało się 

malarstwo na szkle 

i kaszubski haft. 
Wykształciła własną 

szkołę. W tle obrazów czę- 
sto dodaje złocony papier 
prześwitujący przez nie po- 

Wspomnienia przywracają pani Teresie Lehman wspaniałe poczucie humoru. 

malowane fragmenty szkła, 
co daje ciekawy efekt sło- 
necznego światła. Otrzyma- 
ła wiele nagród i dyplomów. 
Jej obrazy zdobią mieszka- 
nia znakomitych postaci 
świata kultury. Ma je w swo- 
im mieszkaniu m.in. Anna 
Dymna, przyjaciółka domu 
Lehmanów, miał również 
zmarły niedawno aktor Je- 
rzy Bińczycki. Ten ostatni 
budował dom w pobliskim 
Lubiatowie. Koniecznie 
chciał w nim mieć kaszub- 
ski wystrój. Śmierć nie po- 
zwoliła wypełnić wszyst- 
kich planów. 

Gdy pozwalało jeszcze 
zdrowie (lata 70.) przekazy- 
wała artystyczne zdolności 
dzieciom w bychowskiej 
szkole. Raz w tygodniu pro- 

Punkt w kaszubskim 
Chata na zdjęciu, pięk- 
nie wkomponowana 
w kaszubski krajobraz, 
ma zaledwie cztery la- 
ta. Mieści się w niej 
punkt informacji tury- 

stycznej. 

Przez cały rok służy tu- 
rystom zwiedzającym naj- 
piękniejsze miejsca Szwaj- 
carii Kaszubskiej. 

Opodal Ostrzyc wznosi 
się najwyższy szczyt niżu 
środkowoeuropejskiego - 
Wieżyca. 

W punkcie można za- 
opatrzyć się w dziesiątki 
*nlderów, szczególnie pro- 
aujących teren gminy So- 
monino. 

Są także książki o Ka- 

szubach oraz w języku ka- 

szubskim. Największym 

wzięciem cieszy się pięk- 

nie wydana „Kuchnia po- 

morska”. 

Przed chatą stoi para 

w wymalowanym stroju 

kaszubskim, przy której 

chętnie fotografują się mi- 

łośnicy naszego regionu. 
Prawdziwe stroje można 

podziwiać w środku. Ubra- 

ne są w nie panie obsługu- 

jące punkt informacji. 

Atrakcją turystyczną 
jest też powstająca na stry- 
chu izba regionalna. 

(ep) 

  

    
de o 

, IE ATA OWNA 7 życ 
5 e xy e ód ik CRO Y O SMP A ś s: 

Tuż za punktem informacji turys 

stylu 

wadziła kurs haftu i malar- 
stwa. Starała się wpoić 
miejscowej społeczności, 
wśród której przewagę sta- 
nowili kresowiacy, umiło- 
wanie do kaszubskiej ziemi 
i kultury. Było to bardzo 
trudne. 

- Dzieci mnie bardzo lu- 
biły - wspomina pani Tere- 
sa. - Tylko nie mogły pojąć, 
dlaczego tak podkreślam 
swoją kaszubskość, której 
wówczas „należało się wsty- 
dzić”. Wtedy przesiedleńcy 
zza Buga 

dzielili ludzi 
na trzy kategorie: panów, 

widłaków i Kaszubów. „Pa- 
ny to my - podkreślali, - Wi- 
dłaki to pegeerowcy, a naj- 
gorsi to Kaszubi”. Pamię- 

Ź 

tycznej jest piękne Jezioro Ostrzyckie 

i obrazów 

    
tam, jak w tym czasie zde- 

cydowano pomalować 
dworską świetlicę w Prusie- 
wie. Była to siedziba PGR. 

Zlecono mi to zadanie, pod 
warunkiem, że nie będą to 
kaszubskie wzory, tylko ja- 

kieś malwy. Uparłam się 
jednak przy swoim. Później 
liczni zwiedzający nie mogli 
się nadziwić, że tak piękny 
jest kaszubski haft. Dziś jest 
zupełnie inaczej, ale cóż 
z tego, gdy najpiękniejsze 
lata bezpowrotnie minęły. 

Na zakończenie miłej go- 
ściny gospodyni pokazała 
nam piękny ogród, który 
kiedyś był oczkiem w głowie 
jej męża. 

Tekst i fot. 

Eugeniusz Pryczkowski 

   

Fot. Eugeniusz Pryczkowski 

      

Jak to sa 
białka topia 

Dzejało to. sa na 
zóczątku tego wieku na 
Perdegónach, gdze chłopi 
mieszkelć w dwójókach. 
Bele oni wiedno pod raką 
do pomóce ale i o se 
wszetko wiedzele. Przed 
chóczama stojała pospólnó 
stćdnio, z chterny obie 

rodzeznć brałć wóda. Na 
zymki wóde w stćdni beło 
dosc teli. Białka kulawógo 
Fraca założa szchanie 
z wdabórkama na piczel 
1 szła do ny stćdni. Tam za- 
łoża kubeł - na 
bąsók i wpuszcza go w dół. 
Jedną razi czec sd 
dół rek jakbe 
naróz grzmót sa zerwół. 
Białka 

wpadła do stśdni. 
Miszół nen trzósk 

uczec ji chłop, bo zaró tam 
pognół. Przelakłi zaczął 
wółac swójćgo sąsóda. 

- Hej, Józwie! momeńce 
Józef nie wiedzół co sa 
dzeje ale lecył w strona 
stćdni jak Oparzony bez 
płot. 

-Co tu si dzeje Fracu? 
Białka twója je w stódni, 
jakże to sa stało? 

-Sóm chcółbem wie- 
dzec. Ni ma czasu na 
gódczi,  miszimć ja 
jakos wecygnąc? 

- Ale jak i czim? - pitó 
roztrzasłi Józef. 

Bądzemć ja bąsókama 
cygnale za czitleska, bo ji- 
naczi doch s4 nie dó. 
Miszime s4 pospieszec bo 
białcesko sa utopi. 

-To je prówda Friacu le 
jak to zacząc? 

- Ne spróbiujme? 
Białka w ny stódni recza, 

pórzka, szlabrota i 

coróz barżi ją 
wcygało 

do bena. Blós te sze- 
roczć czitle trzimałć ja na 
wićrzku. Udało si jima za- 
łożec bąsók za czitle 
i zaczdle ja z całi moce cy- 
gnąc do góre. Bóeła ona ba- 

ro czażkó. Widok nie 
bół nópiaknićszi. Seknie 
podniosłe sa do głowe, 
a wóda szła jak ze stródźi. 
Baba jacza i wówija raka- 
ma na wszetczć strone. 

- Le białko cecho - 
uspokojiwół ja chłop - zaró 
bądzesz ruten, to ju nie 
mdze długo derowało. 
Miele ju ja wnet kol sebie, 
jesz jeden hib i rzec białczi 
nalazła sa na opiarcym 
stćdni po jich stronie a race 
i głowa jesz we wodze. 

Białka póczśła sa 
ju webawionó ale ju stón 

nie bół nólepszi. 
.- Ne, Józwie to nógorszć 

mómć ju za sobą - rzekł 
Frac uredowóny. - 
Trzćmój mója białka a jó 
naleza różk. Tej teró żebć 
ja dowlec nóprzód 
wsepół sobie a tej pócze- 
stowół sąsóda tobaką.  - 
Tobaka doch dodó nama 
słów. A białka leża 
obok nich i bóła tak 
znerwowonó i zmiarzłó, że 
ni mogła so nick pomóc. 
Czejbć miała wicy sełów 
dała be jima sztofu. 

Stefan Fikus
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Krokowa 

Trzecie rozmowy 
Krzysztofa Wójcickiego 
  

Stopniowo niszczejący po 1945 roku zamek w Kro- 
kowej intrygował młodych mieszkańców wsi, tury- 
stów i wszystkich przejeżdżających obok niego w po- 
wojennych dziesięcioleciach. Nie było jednak łatwo 
dowiedzieć się jak_w nim żyli, kim byli i co odczu- 

wali jego przedwojenni właściciele. 
  

Oprócz ich nazwiska, 
Krockowów bądź Krokow- 
skich i kilku mglistych le- 
gend w ogólnodostępnych 
informacjach, nie można by- 
ło nic więcej się dowiedzieć. 
Lukę tę właściwie dopiero po 

raz pierwszy wypełniły wy- 
dane w ubiegłym roku „Roz- 
mowy z grafem Albrechtem 
von Krockow. Serce ponad 
wszystko”. Krzysztofa Wój- 
cickiego, wcześniej autora 
rozmów z wybitnym mala- 
rzem Marianem Mokwą 
i znanym duszpasterzem 
prałatem Hilarym Jastakiem, 
które zdobyły duże uznanie 
wśród czytelników. 

Albrecht 

v. Krockow, 
ostatni z rodu, 700 lat 

obecnego na Pomorzu, który 
urodził się w rodzinnym 
zamku w Krokowej, jest oso- 
bą najbardziej odpowiednią 
do snucia opowieści o skom- 
plikowanych losach swojej 
rodziny. Począwszy od prze- 
kazywanych z pokolenia na 
pokolenie tradycji rodzinnej 
o pomorskich początkach po 
czasy nam współczesne. K. 
Wójcicki nie unika w zasa- 

' dzie trudnych pytań, np. 
o działalność antypolską 
mniejszości niemieckiej 
w okresie międzywojennym, 
o przynależności braci Kroc- 
kow do organizacji hitlerow- 
skich, w tym do SS itp., co 
'dodatkowo uatrakcyjnia 

. książkę. Często się w niej 
mówi o konieczności współ- 
pracy polsko-niemieckiej, 
wzajemnym poznaniu i wy- 
baczeniu krzywd, przytacza- 
jąc konkretne przykłady. Bu- 
dzi uznanie duża sprawność 
pisarska i językowa autorów. 
Całość wzbogacają bardzo 
ciekawe ilustracje. Każdy, kto 
sięgnie do tej lektury, łatwo 
się wciągnie i zwróci uwagę 
także na inne jej zalety. Nie- 

. stety, wywołuje ona również 
* odmienne odczucia, których 

nie sposób pominąć i prze- 
milczeć 

Przede wszystkim jest to 
wymowa ideologiczna relacji 
A. Krockowa; bezmyślnej 
masy Kaszubów, nie umieją- 
cych podjąć żadnych samo- 
dzielnych działań i ślepo. 
czekających na decyzję wła- 
ścicieli ziemskich - Krocko- 
wów. Pomijając kwestię 
prawdziwości takiego obrazu 
warto zauważyć, iż bezwied- 
nie dla jego wyraziciela, 

uderza on 
w krokowski ród. 

Nie znajdziemy w „Roz- 
mowach” żadnego miesz- 

* 

kańca posiadłości, który np. 
dzięki wsparciu dziedziców 
zdobył wyższe wykształce- 
'nie, obycie itp. Nie dziwi za- 
pamiętane przez A. Krocko- 
wa zlat dzieciństwa i młodo- 
ści sielankowe życie wiej- 
skie, w którym właściciele 
godziwie opłacali robotni- 
ków, w dniach kryzysu dzie- 
ląc z nimi trudy i niedostatki. 
Z kolei pracownicy zawsze 
rozumieli pracodawcę i nie 
dopominali się więcej, niż 
otrzymywali. W historycznej 
rzeczywistości podają to 
w wątpliwość strajki, do któ- 
rych dochodziło także w po- 
siadłości Krockowa. Opisana 
pomoc dla miejscowych wło- 
ścian dotyczyła głównie 
spraw gospodarczych 
i w konsekwencji mogła do- 
prowadzić do poprawy stanu 
całego majątku. Nawet wy- 
magająca pewnej odwagi in- 
terwencja u władz okupacyj- 
nych w sprawie zwolnienia 
aresztowanych Polaków 
ograniczyła się do pracowni- 
ków posiadłości bądź osób 
bardzo z nią związanych. 

Oburza okazane przez A. 
Krockowa rozumienie przy- 

czyn 

bestialskiego 
zachowania 

żołnierzy Armii Czerwo- 
nej wiosną 1945 r. na Pomo- 
rzu, ich nienawiści do wła- 
sności prywatnej, ze względu 
na „zwycięskie prawo pięści” 
(s. 118). Natomiast Polacy, 
winni mniejszych prze- 
stępstw od przedstawionych 
zbrodni czerwonoarmistów, 
nie zasługują w oczach Kroc- 
kowa na żadne wytłumacze- 
nie, bo „czyż byli zwycięzca- 
mi” (tamże). 

Najczęstszą opinią, 
w międzywojennych doku- 
mentach, o stosunku D. 
Krockowa do Polski i Pola- 

„wszystkiego, co polskie”. 
Starczy powiedzieć za histo- 

w 1922 r. był on protektorem 
spisku mającego na celu 
zbrojne przyłączenie „po- 
morskiego korytarza” do 
Niemiec. Warto przytoczyć 
jedną z licznych wypowiedzi 
A. Krockowa o honorze i lo- 
jalności dla państwa polskie- 
go: „mój ojciec (A. Krocko- 
wa)... przyjął polskie obywa- 
telstwo, pieczętując lojalność 
własnym honorem. Noblesse 
oblige” (s. 66). Nic dodać, nic 

ująć. 
Duszą spotkań na zamku 

krokowskim, jak zapamiętał 
A. Krockow, był proboszcz 

sss="" NORDA 

  

  
Pałac w Krokowej - rodowa siedziba Krokowskich. 

nieodległego Żarnowca - ks. 
Kurt Reich, który „za pol- 
skich czasów... stawał 
w obronie niemieckiej 
mniejszości, konsekwentnie 
realizując społeczne zadania 
Kościoła, który stawać powi- 
nien zawsze po stronie 

uciskanych 
i biednych 

(podkreślenie moje - 
B.B.), by przemawiać w imie- 
niu tych, którzy nie mają gło- 
su”. Pragnę zadać autorom 
tego tekstu pytanie na czym 
poległa ucisk i ubóstwo 
mniejszości niemieckiej na 
Pomorzu w dwudziestoleciu 
międzywojennym? Niemcy . 
po 1920 r., jeżeli nie skorzy- 
stali z prawa opcji, posiadali 
pełnię polskich praw obywa- 
telskich, organizowali się 
w różnych stowarzyszeniach, 
mieli przedstawicieli w pol- 
skim parlamencie itd. Trak- 
tat mniejszościowy dawał im 
znaczne uprawnienia, w tym 
prawo składania skarg na 
polskie władze do Ligi Naro- 
dów, z czego korzystali także 
Niemcy z powiatu wejhe- 
rowskiego. Mimo mniejszej 
liczebności zachowali b. silną 
pozycję ekonomiczną. Do 
nich należały w większości 
majątki ziemskie (co po- 
twierdza m.in. status rodziny 
Krockow), zakłady przemy- 
słowe itp. Z uwagi na przypi- 
saną im rolę polityczną przez 
państwo niemieckie mogli 

szości niemieckiej, jej przed- 
stawicieli nie zatrudniano 
w administracji, otaczano 
policyjnym nadzorem (co nie 
było bezzasadne) itp. 

Znamienne są 

w sprawach, 
które jak wolno przypusz- 

czać były znane autorom 
książki. Do twórców i człon- 
ków Fundacji Europejskie 
Spotkania Kaszubskie Cen- 

Fot. Eugeniusz Pryczkowski 

trum Kultury w Krokowej A. 
Krockow zaliczył obok wła- 
snej rodziny i krokowskiej 
gminy także Zrzeszenie Ka- 
szubsko-Pomorskie i' Uni- 
wersytet Gdański, chociaż 
obie te instytucje wycofały 
się z przedsięwzięcia, zarzu- 
cając m.in. partnerom nielo- 
jalność i nadużycie ich auto- 
rytetu. Szkoda, że przedsta- 
wiciel rodziny Krockow nie 
odniósł się do tej, ciągle ży- 
wej w środkach masowego 
przekazu i odczuciach nie 
tylko społeczności pomor- 
skiej, problematyki. Uważny 
czytelnik ma więc prawo 
przyjąć milczenie za przy- 
znanie racji adwersarzom. 

Najwięcej pominiętych 
kwestii związanych jest 
z czasem okupacji. 

Dotyczy to przede wszyst- 
kim wyrażanemu wcześniej 
przez niektórych historyków 
poglądowi o udziale jednego 
z członków rodziny Krockow 
w zbrodni ludobójstwa 
w Piaśnicy oraz innych 
wzmianek o negatywnym jej 
zachowaniu w tym czasie. 

Przedstawione uwagi 

nie umniejszają 
znaczenia, 
jakiego może nabrać oma- 

wiana książka dla wzajem- 
nego poznania i owocnej 
współpracy polsko-niemiec- 
kiej, bez uprzedzeń i konflik- 
tów, z obustronnym zrozu- 
mieniem, pełnym pozna- 
niem prawdy historycznej 
i niezachwianą wiarą w po- 
Ko anie obu 

EA ane obrazuje ja- 
kie ogromne zadanie stoi 
przed polskimi i niemieckimi 
historykami, by wspólnie 
i zgodnie z zasadami nauki 
opracować dzieje Pomorza, 
jego mieszkańców i by wynik 
tych badań znalazł należne 
miejsce w świadomości ko- 
lejnych pokoleń Polaków 
i Niemców. — 

Książkę wydało gdyńskie 

a posłowiem opatrzył An- 
drzej Szczypiorski. 

Bogusław Breza 

  

Bedeker wejherowski 

Jan Stapf 
p rezes Sądu Grodzkiego 

w Wejherowie - przed 
i po wojnie. Przewodniczący 
Zespołu do spraw Denazyfi- 
kacji.Urodził się 5 paździer- 
nika 1906 r. we Frysztaku 
nad Wisłokiem (ziemia rze- 
szowska) w rodzinie Teodo- 
ra i Stanisławy z d. Loeffler. 
Ojciec był prezesem Sądu 
Apelacyjnego w Toruniu. 

W 1928 r. Jan Stapf ukoń- 
czył studia prawno-ekono- 
miczne na Uniwersytecie 
Poznańskim. 

Choć minęło osiem lat od 
powrotu Pomorza do Macie- 
rzy, na Kaszubach nadal od- 
czuwano niedobór wy- 
kształconej miejscowej in- 
teligencji polskiej, która się 
dopiero odradzała po 148 
latach pruskiej niewoli. 
Brak było m.in. nauczycieli, 
prawników i urzędników. 
Jan Stapf postanowił — 

związać swój los 
z Kaszubami, 

z Wejherowem. Od jesie- 
ni 1928 r. do wybuchu wojny 
w 1939 r. był sędzią i preze- 
sem Sądu Grodzkiego 
w Wejherowie. Jako prele- 
gent J. Stapf szerzył oświatę 
prawniczą wśród urzędni- 
ków różnych urzędów i in- 
stytucji wejherowskich, np. 
starostwa, magistratu i Kasy 
Chorych (przekształconej 
w 1934 r. w Ubezpieczalnię 
Społeczną). 

Sędzia J. Stapf brał udział 
w kampanii wrześniowej 
1939 r., broniąc kolejno Iła- 
wy, Mławy i Warszawy. Tu 
został wzięty do niewoli. 
Najdłużej przebywał 
w Oflagu II C w Woldenber- 
gu (Dobiegniew), na ziemi 
gorzowskiej. Dzięki pobyto- 
wi w obozie jenieckim 

uniknął 
rozstrzelania 

w Piaśnicy. Za przynależ- 
ność do Polskiego Związku 
Zachodniego (PZZ) jego na- 
zwisko umieszczono bo- 
wiem w Fahndungshuch- 
Polen (księdze gończej Po- 
laków przeznaczonych na 

zagładę). 
Gestapo uznało Jana 

Stapfa za zaginionego. Z te- 
go płynie wniosek, że admi- 
nistracja hitlerowska nie za- 
wsze działała tak pedan- 
tycznie, jak ogólnie sądzono. 

Po wojnie, w latach 1945- 
1949, Jan Stapf był nadal sę- 
dzią i prezesem Sądu 
Grodzkiego w Wejherowie. 
Od kwietnia 1945 r. prze- 
wodniczył Zespołowi do 

Gdańsk 

  

Jan Stapf 
Fot. Ze zbiorów Reginy Osowickiej 

spraw Denazyfikacji osób 
z II grupą niemieckiej listy 
narodowej (Volksdeutsch) - 
z Wejherowa i okolicy. Było 
to bardzo trudne, odpowie- 
dzialne i 

niewdzięczne 
zadanie. 

. Wymagało ono od sę- 
dziów dobrej znajomości 
okupacyjnych realiów nią! 
Pomorzu i Kaszubach. 

W latach 1949-1956 Jan 
Stapf był przewodniczącym 
Wydziału Cywilnego w Są- 
dzie Okręgowym w Gdyni. 
Od 1956 r. zajmował stano- 
Wisko sędziego i przewodni- 
czącego Wydziału Cywilno- 
Rewizyjnego Sądu Woje- 
wódzkiego w Gdańsku. 
W 1976 r. przeszedł na eme- 
ryturę. Zmarł 14 grudnia 
1984 r. Pochowany został na 
cmentarzu w Gdyni-Wito- 
minie. 

Żona, 
Krystyna Stapf 

z d. Samolińska, ukoń- 
czyła w 1933 r. Wyższą 
Szkołę Wychowania Fizycz- 
nego w Poznaniu. Uczyła w/ 
w żeńskim gimnazjunM 
sióstr zmartwychwstanek 
w Wejherowie. Po wojnie 
była nauczycielką wf. w li- 
ceum ogólnokształcącym 
i Liceum Pedagogicznym 
w Wejherowie. W LP pro- 
wadziła również zajęcia me- 
todyczne dla przyszłych na- 
uczycieli. 

Synowie przebywają za 
granicą. Andrzej Stapf (ur. 
w 1937 r.), lekarz medycyny, 
jest absolwentem wejhe- 
rowskiego LO z 1953 r. Od 
1972 r. mieszkał w Szwecji. 
Obecnie mieszka w Norwe- 
gii. Kazimierz Tomasz Stapf 
(ur. w 1948 r.) jest inżynie- 
rem - elektronikiem. Od 
1985 r. mieszka w Kanadzie. 

Regina Osowicka 

Przygotowania do zjazdu ZKP 
17 października br. odby- 

ło się prezydium Zarządu 

Głównego ZKP. Obrady do- 

tyczyły przygotowania się 

zrzeszenia do walnego zjaz- 

du sprawozdawczo-wybor- 
czego. Ustalono, że zjazd 

odbędzie się 5 grudnia br. 
W tym czasie struktura 

zrzeszenia powinna zostać 
przystosowana do trójstop- 
niowego podziału admini- 
stracyjnego kraju. Ostatecz- 
ne decyzje dotyczące pro- 
gramu zjazdu podejmie ple- 
num Zarządu Głównego 
ZKP zaplanowane na 4 li- 
stopada br. 

(kow.)



  

Tydzień 
dla ciała 
i duszy 
BARAN (21 III - 20 IV) 

Po okresie różnorakich 
trudności i stresów stopniowo 
będziesz odzyskiwał(a) pełną 
równowagę wewnętrzną. Po- 
prawią się także Twe kontakty 
z otoczeniem. Musisz jednak 
zadbać o swoją kondycję psy- 
chofizyczną, bo bez czynnego 
relaksu wzmacniającego Twój 
organizm możesz nie wyko- 
rzystać nowych szans. 
BYK (21 IV - 20 W) 

Poświęcisz się w tych 
dniach przede wszystkim 
sprawom zawodowym. Swoją 
niezłą pozycję w pracy dodat- 
kowo utrwalisz dalekowzrocz- 
nymi decyzjami o nowator- 

skim charakterze. Natomiast 
w życiu uczuciowym zachowaj 
daleko idącą ostrożność: nowe 
wydarzenia i znajomości nie 
muszą prowadzić do tego roz- 
wiązania, na które czekasz. - 
BLIŹNIĘTA (22 V - 21 VI) 

Nie przesadzaj ze swoim 
ażowaniem w sferze po- 

ażania zasobów finanso- 
wych. Ta działalność nie po- 
winna zagrażać Twojemu ży- 
ciu wewnętrznemu oraz do- 
tychczasowym zainteresowa- 
niom. W miłości chwile pełne 
oddania i szczęścia. Obyś tylko 
potrafił(a) utrwalić ten stan na 
dłużej wczuwając się w nastrój 
partnera. Podróż w nieznane 
Ci strony może być szansą na 
doskonalenie zawodowe. 
RAK (22 VI - 22 VII) 

Pomyślne zmiany czekają 
Cię niemal na wszystkich 
frontach działania. Szczegól- 
nie dobry rozwój sytuacji po- 
winien dotyczyć Twoich 
spraw zawodowych. Jeżeli bę- 
dziesz postępowa(a) w pełni 
odpowiedzialnie i rozsądnie, 

pomyślne wydarzenia nastą- 
mi? też w sferze miłości. Na 

owite rozwiązanie proble- 
- mów uczuciowych jest jednak 
chyba jeszcze za wcześnie. 
LEW (23 VII - 22 VIII) 

| -Ten tydzień mogą u ciebie 
zdominować sprawy związane 
z życiem emocjonalnym. Nie- 
stety. nie zawsze będziesz za- 
dowolony(a) z rozwoju wy- 
padków w tej dziedzinie. Naj- 
gorszym rozwiązaniem byłoby 
poddawanie się nie kontrolo- 
wanym impulsom, dlatego za- 
chowaj w każdej sytuacji roz- 
wagę. W domu zajmiesz się 
generalnymi porządkami lub 
jakimś remontem. 
PANNA (23 VIII - 22 IX) 

Będziesz musiał(a) pogo- 
dzić spiętrzenie zajęć w pracy 
zawodowej ze znacznym za- 
angażowaniem.w sprawy 0SO- 
biste i rodzinne. W sferze 
uczuć ponownie pełna satys- 
fakcja, lecz dobrze zadbaj o to, 
by ta sielanka nagle nie stała 
się przeszłością. Także dalsza 
rodzina będzie się domagała 
Twych odwiedzin z okazji róż- 
nych istotnych wydarzeń 

i musisz temu wszystkiemu 
podołać. 
WAGA (23 IX - 23 X) 

Urozmaicony tydzień przed 

Tobą. Pewna huśtawka na- 

. strojów nie zagrozi Twej więzi 
z osobą ukochaną, a nawet 
wzajemną harmonię umocni. 

"Twoja aktywność na niwie 
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pocztą). 

Krzyżówka za 200 zł Czytelnicy, którzy do 2 listopada przyślą pod adresem 
redakcji „Dziennika Bałtyckiego” - Targ Drzewny 9/11, 80-886 
Gdańsk, hasło utworzone z liter na zaznaczonych polach, 
wezmą udział w losowaniu nagrody w wysokości 200 zł. 

1] Nagroda z dnia 9 października 1998 r. 
200 zł otrzymuje pan Marek Sikorski z Gdańska. 
Hasło: „Chryzantemy złociste”. Gratulujemy, a po odbiór 

nagrody zapraszamy do Biura Konkursów w Domu Prasy, pok. 
5 201 b, w godz. 9 -16, tel. 305-35-28 (na życzenie wysyłamy 

  

        
    

  

  

    
  

          
    

    
  

  

  

    
  

  

  
  

  

  
  

  

  

  

  

  

  

  
  

    

  

  

    
  

        

    

  
      

  

  
  

  

  

    

  

      

    
      

  

pracy zawodowej zostanie za- 
uważona i doceniona. Nie od- 
gradzaj się od bliskich i znajo- 
mych barierą „swojego intym- 
nego świata” - więcej zainte- 
resowania otoczeniem. 

SKORPION (24 X - 22 XI) 

Przed Tobą ważne decyzje 
dotyczące spraw zawodo- 
wych. Trzeba będzie kiero- 
wać się głębokim rozsąd- 
kiem, a nie impulsem chwili. 
W miłości trochę zamętu, bo 
wydarzenia radosne przepla- 
tać się będą z mniej pomyśl- 
nymi. Staraj się również w tej 
dziedzinie działać bardzo 

rozważnie, co w połączeniu 
z serdecznością i pojednaw- 
czą postawą powinno dać do- 
bre efekty. 

STRZELEC (23 XI - 21 XII) 

Problemy mogą wystąpić 
w pracy. Jeżeli będziesz uni- 
kał(a) plotek i angażowania 
się w rozgrywki personalne, 
wszystko przeminie dla Cie- 
bie bezboleśnie. Wolni przed- 
stawiciele Strzelca mogą się 
teraz bez pamięci zakochać. 
Dopiero po dłuższym czasie 
się okaże, czy będzie to trwa- 
ła zmiana ich sytuacji uczu- 
ciowej. 

                  

KOZIOROŻEC (22 XII - 201) 

Wprawdzie ten tydzień 
zapowiada się bardzo pra- 
cowicie, przyniesie Ci on 
jednocześnie pomyślne 
zmiany odnośnie wielu 
spraw. W pracy uzyskasz 

wsparcie od kogoś mało 
znanego, lecz również Ty 
sam(a) udzielisz pomocy 
nowemu pracownikowi. 
W sprawach rodzinnych 
bądź ostrożna(a), aby nie 
przemyślanym osądem 
nie skrzywdzić kogoś, kto 
nie zasługuje na taką opi- 
nię. 

WODNIK (211 - 20 I]) 
Idylla nie może trwać 

wiecznie, stąd po okresie po- 
myślnym nagle pojawi się 
sporo spraw trudnych oraz 
problemów do rozwiązania. 
Najwięcej napięć i kontro- 
wersji może się zrodzić 
w kontaktach rodzinnych. 
Unikaj więc niepotrzebnych 
sprzeczek oraz zrezygnuj 
z niektórych swych wyma- 
gań. W sprawach serca nie 
powinno być dysharmonii. 
Jeżeli zaś jeszcze szukasz 
partnera, ważne decyzje zo- 
staw na później. 

RYBY (21 I - 20 II) » 

Jeżeli w pełni zmobilizu- 
jesz swe siły, w tym tygodniu 
możesz pobijać rekordy swej 
aktywności i skuteczności 
działania. Dobrze rozwijać 
się będą Twe sprawy uczu- 
ciowe, stąd niedawne napię- 
cia w tej dziedzinie zostaną 
ostatecznie zażegnane. 
W pracy zawodowej, jak 
i domowej krzątaninie, wy- 
każesz się wielką inwencją 
twórczą oraz pomysłowo- 

ścią. AŻ dziwne, że starczy Ci 
sił na tyle spraw jednocze- 
śnie.



3 porody w roku 

Bocian omija 

  

  
Urodzony w Rumi Wojtuś ze swoją mamą Jolantą. 

Fot. Barbara Miruszewska 

  

W 40-tysięcznej Rumi nie ma szpitala i z tej pro- 
stej przyczyny rumianie od lat z reguły przycho- 
dzą na świat w szpitalu w Wejherowie. 
  

- Na ogólną liczbę około 
500 noworodków zareje- 
strowanych corocznie w Ru- 
mi, 90 proc. rodzi się w wej- 
herowskim szpitalu - infor- 

muje Maria Kisicka, kie- 
rowniczka Urzędu Stanu 
Cywilnego. 

Reszta przychodzi na 

świat w szpitalach w Gdyni 
lub w innych miastach, tam 
gdzie przypadkiem lub ce- 
lowo znajdzie się matka 
przed porodem. W samej 
Rumi rodzi się rocznie jedy- 
nie 2 - 3 dzieci - twierdzą 
Jolanta Kwiatkowska i Han- 
na Kaczmarek, inspektorki 

z Wydziału Spraw Obywa- 
telskich (ewidencja ludno- 
ści) Urzędu Miasta w Rumi. 

Dlaczego niektóre kobie- 
ty rodzą w domu? Zdarza 
się, że poród przychodzi na- 
gle i przed zapowiadanym 
terminem. Nie ma już czasu 
na zorganizowanie wyjazdu 
do szpitala. Pozostaje, oczy- 

wiście, karetka pogotowia 
ratunkowego, jako najszyb- 
szy i najbardziej fachowy 
środek dowozu. 

Nie zawsze jednak udaje 
się odpowiednio szybko za- 
wiadomić pogotowie np. 
z powodu braku telefonu 
(chociaż mamy ich, wyda- 
wałoby się, coraz więcej). 

Jedna z mieszkanek Ru- 
mi, której dziecko przyszło 
na świat w domu, powie- 
działa, że jeszcze będąc 
w ciąży chciała urodzić 
w domu, w znajomym oto- 
czeniu, pod opieką najbliż- 
szych. Zawsze bała się szpi- 
tali, nasłuchała się wiele 
złego o warunkach panują- 
cych na porodówkach. 

Do fobii szpitalnej pani 
Jolanty dołączyły się przy- 
czyny obiektywne: telefon 
w najbliższym sąsiedztwie 
był zablokowany, nie było 
nikogo z samochodem, mąż 
wyjechał w delegację, a po- 
ród zaczął się nagle, w nocy, 
przed terminem. 

Na szczęście u sąsiadów 
przebywała na urlopie ich 
krewna, pielęgniarka z od- 
działu położniczego wWar- 
szawskiego szpitala. 

Cała akcja porodowa 
przebiegła szybko i spraw- 
nie, w ciągu godziny. Dopie- 
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Rumię 
ro później wezwano lekarza. 

Dziecko ważyło 3,4 kg 
i było trzecim dzieckiem pa- 
ni Jolanty. Poprzednie poro- 
dy odbyły się w dwóch róż- 
nych szpitalach. 

Nie wspomina ich zbyt 
dobrze - hałas, niedostatki 
higieny, opieka, chociaż fa- 
chowa, ale nie taka jak 
w domu. W przyszłości, 
gdyby miała jeszcze rodzić, 
to chciałaby w domu. Raczej 
jednak nie planuje już dzie- 
ci. Troje to wystarczy. Dom 
mają duży, dałoby się wy- 
chowywać i szóstkę, ale nie 
stać ich na to. Mąż pracuje 
ciężko, po kilka dni bywa 
poza domem, zarabia 
wprawdzie nieźle, ale nawet 
na troje dzieci jest za mało. 
Pani Jolanta po urodzeniu 
pierwszego dziecka przesta- 
ła pracować, ale nie wyklu- 
cza, że za kilka lat wróci do 
pracy zawodowej. 

Na razie musi poświęcić 
cały swój czas dzieciom, 
a szczególnie najmłodsze- 
mu - Wojtusiowi, urodzone- 
mu w Rumi. 

Wpisane w metryce miej- 
sce urodzenia dziecka poza 
Rumią może również wyni- 
kać ze snobizmu; są podob- 
no matki pragnące mieć 
córkę - warszawiankę lub 
syna urodzonego za grani- 
cą. Bywają niekiedy zdro- 
wotne powody rodzenia da- 
leko od domu, w renomo- 
wanej klinice. 

Generalnie jednak dużo 
więcej dzieci rodziłoby się 
w Rumi, gdyby istniał tu 
szpital z porodówką. 

Barbara Miruszewska 

RUMSKI 

  

  

Nasze pociechy 
  

  

  
  

Jakub Darznik i Klaudia Białk znaleźli sobie dobre 
miejsce na stadionie MOSiR, żeby im nikt nie prze- ;+, 
szkadzał w podziwianiu występu Grzegorza Markow- 
skiego i grupy Perfect. 

Ważne 

Fot. Andrzej Gojke 

dla emerytów 
w związku ze zbliżają- 

się świętem 
zmarłych przypomina się, 
że emeryci i renciści upraw- 
nieni są do nabycia dwóch 

ką 50 procentową. Odpo- 
wiednie zaświadczenie wy- 
daje się na podstawie waż- 
nej legitymacji w siedzibie 
związku emerytów. 

(L.R.) 

  

  

  

  
  

  

Jesteś samotny, chcesz poznać przyjaciela, : 
skorzystaj z naszej propozycji i zamieść w tej 
rubryce swój anons. Oferty Czytelników przyj- 
mujemy z zamieszczonym kuponen. 
ANONSE ZE ZDJĘCIEM BĘDĄ PUBLIKOWA- 
NE W PIERWSZEJ KOLEJNO 
  

Jestem 17-letnią blondynką 
o niebieskich oczach. Mój 
znak zodiaku to Wodnik. Je- 
stem dziewczyną z poczuciem 
humoru, lubię dobrze się ba- 
wić. Bardzo chciałabym po- 
znać chłopaków (w wieku 
17-19 lat), którzy szukają 
przyjaźni opartej na uczuciu, 
szacunku i zaufaniu. Odpiszę 
na każdy list. Woj. gdańskie. 

sygn. 30 
Jestem wdową lat 54 i 172 
cm wzrostu, o szczupłej budo- 
wie ciała. Rencistka uczciwa, 
wrażliwa, lubiąca przyrodę. 
Posiadam własne mieszkanie 
i działkę poza miastem, na 
której lubię przebywać. Po- 

znam pana sympatycznego, 
uczciwego, w wieku do 64 lat, 
bez zobowiązań. Bogumiła 

sygn. 31 
Jestem sympatyczną, 32-let- 
nią kobietą, o miłym usposo- 
bieniu i czułym sercu. Mam 

wykształcenie średnie. Szu- 
kam trwałego związku. Wy- 

chowuję samotnie 12-letnie- 
go syna. Poznam kulturalne- 
go pana w odpowiednim 

z przeszłością kryminalną. 

Woj. słupskie. 
sygn. 32 
Wdowa, 46 lat, syn 17 lat, 

pozna pana do lat 60, zmoto- 
ryzowanego, bez nałogu alko- 

hołowego. Najchętniej woj 
skowy lub pływający. Jestem 
szczupłą, zgrabną, zadbaną 
osobą. Wychowuję syna do- 
brze ułożonego. Posiadam du- 
ży dom w malowniczej okoli- 
cy, blisko Trójmiasta. Od pana 

oczekuję jedynie, aby był czu- 
ły, zaradny i prawdomówny. 

sygn. 33 
Jestem spod znaku Kozioroż- 
ca. Mam 17 lat i 160 cm 
wzrostu. Interesuję się języ- 
kami obcymi oraz książkami. 

Lubię słuchać dobrej muzyki. 
Poznam chłopaka w wieku 
17-19 lat. Zdjęcie mile wi- 
dziane, do zwrotu. 
sygn. 34 

Jestem atrakcyjną kobietą, 
długonogą blondynką. Wy- 
kształcenie pomaturalne, nie- 
zależna mieszkaniowo i finan- 
sowo. Poznam pana o wyso- 
kiej kulturze osobistej, wyso- 
kiego, powyżej 175 cm wzro- 

_ stu, wykształcenie min. śred- 
nie, który nie szuka mieszka- 
nia, lecz przyjaźni i miłości, 
64-70 lat, z woj. gdańskiego. 

Pragnę poznać pana do 60 lat 
miłego, kulturalnego, najchęt- 
niej wdowca zmotoryzowane- 
go. Fotografia i nr telefonu mi- 
le widziane. Woj. gdańskie. 

sygn. 36 
Szatyn, 46 lat, uczciwy, pracowity, 
niezależny finansowo, pozna pa- 

nią w odpowiednim wieku, najle- 
piej z gospodarstwa, uczciwą, 
uczuciową, oddaną, która po- 
ważnie myśli o założeniu rodziny. 

rozwodnikiem z woj. gdańskiego. 

sygn. 37 
Jestem samotną szatynką, 44 
lata. Mam 16-letnią córkę, 
własne mieszkanie, pracuję. 
Jestem domatorką, ale lubię 
rower. Cenię szczerość, wier- 
ność, wzajemne zaufanie. 
Pragnę poznać miłego i kul- 

turalnego pana w wieku 45- 
50 lat, poważnie myślącego 
o życiu i bez nałogu alkoholo- 
wego. Fotografia i numer te- 
lefonu mile widziane. 

sygn. 38 

Lat 53, wzrost 155 cm. Bez 
nałogów. Stała w uczuciach, 

cie we dwoje. Mile widziane 
zdjęcie i dokładna data uro- 

sygn. 39 
Kawaler lat 44, wysoki 178 

cm, bez nałogów oraz zobo- 
wiązań. Jestem katolikiem, 

pracującym, niezależny mate- 
rialnie, bez przeszłości krymi- 
nalnej, z poczuciem humoru, 
ceniący dom oraz rodzinę. 
Poznam pannę lub wdowę, 
katoliczkę do lat 43. Dziecko 
mile widziane. Rozwiedzione 
wykluczone. Woj. gdańskie. 

sygn. 40 
Rak z okolic Chojnic. Jestem 
wdową, szczerą, uczciwą za- 
wsze uśmiechniętą, inteli- 
gentną, zadbaną, bez nało- 
gów. Mam 50 lat, dzieci sa- 
modzielne, dorosłe. Oczekuję 
listu od pana do lat 55, przy- 
stojnego, zadbanego, uczci- 
wego, bez nałogu alkoholo- 
wego. Interesuje mnie tylko 
uczciwe życie. Mogę zmienić 
miejsce zamieszkania. 

sygn. 41 
Jestem atrakcyjną blondynką 
o pogodnym usposobieniu. 
Mam 20 lat, 160 cm wzrostu. 
Nie posiadam żadnych nało- 
gów. W życiu cenię sobie 
szczerość, uczciwość, wza- 
jemne zaufanie. Pragnę po- 
znać miłego, kulturalnego 
mężczyznę w odpowiednim 
wieku. Odpowiem na każdy 
poważny list. Malbork. 

sygn. 42 
Emerytowana nauczycielka lat 
60, wzrost 158 cm, 58 kg wagi. 
Wdowa niezależna. 
mieszkanie M-3, telefon, samo- 

przez 26 lat. Wesoła, umiejąca 
kochać będąc kochaną. Pozna 
niezależnego, uczciwego part- 
nera w odpowiednim wieku, 
któremu jest bardzo smutno. 

sygn. 43 
Student (23 lata, 175 cm) 
ciemny blondyn, dobrze zbu- 
dowany, być może przystojny, 
bez nałogów, tolerancyjny, 
z poczuciem humoru, z wła- 
snym „M”, samochodem... - 
pozna ładną, zgrabną dziew- 
czynę w wieku 18-23 lata, 
najchętniej z okolic Rumi, 
Gdyni, Wejherowa. Jeżeli 
można to proszę o zdjęcie. 

sygn. 44 
Mam na imię Karolina i jestem 
17-letnią drobną blondynką 
spod znaku Panny. Z natury je- 
stem bardzo pogodna i ko- 
cham taniec oraz muzykę do 
niego stworzoną, choć nie 

stronię od romantycznych spa- 
cerów. Marzę o prawdziwej 
miłości i chciałabym poznać 
miłego i opiekuńczego chłopa- 
ka w wieku od 16-19 lat. 
sygn. 45 

Atrakcyjna po czterdziestce, 
brunetka z temperamentem, 
wzrost 168 cm, szczupła sył- 

„wetka, typ sportowy, o ujmują- 
cym sposobie bycia, pozna od- 
powiedniego pana do lat 60. 

oo 

  

|Jeżeli chcesz nawiązać kontakt z wybraną osobą, napisz do niej 
| oznacz list numerem jej dołącz czystą kopertę oraz sygnatury, 
| dwa znaczki i wyślij do nas (Serca dwa, „Dziennik Bałtycki”, 
| Targ Drzewny 3/7, 80-886 Gdańsk). My przekażemy list pod wła- 

yar   

Supeł 

Tow końcu 

biletów kolejowych ze zniż- 

jak z tą miłością? 
Dobiegam czterdziestki, ale ciągle mam 

powodzenie. Mogłabym wyjść za mąż, 

mieć dzieci, rodzinę i w gruncie rzeczy 
o tym właśnie marzę. Problem jednak nie 

leży w moich marzeniach i wyobrażeniach, 
a w faktach, które brutalnie do mnie docie- 
rają. - Moja siostra piękna, dobra i mądra 
kobieta zminimalizowała wybór swojego 

przyszłego męża do jednego warunku, po 

prostu chciała być kochana i szanowana. 

Rozumieliśmy to wszyscy doskonale, a mi- 

mo to zaszokowała nas wyborem: - brzyd- 

ki, niewykształcony, bez uroku, zarozumia- 

ły. Lubiana przez wszystkich siostra bardzo 

starała się stworzyć dom szczęśliwy i na 

poziomie, wiem że wielu mężczyzn zazdro- 
ściło szwagrowi żony, a on rzucił ją dla ko- 
biety zdemoralizowanej, nieatrakcyjnej 

i dużo starszej. Podobna historia przydarzy- 
ła się mojej sąsiadce, której mąż nic nie 

mógł zarzucić poza tym, że diametralnie 
różni się od kobiety do której uciekł, a któ- 

ra go ciągle kompromituje i wali po pysku. 
Następny fakt z tej „branży” pochodzi od 

kolegi z pracy, faceta „na medal” pod każ- 

dym względem. Inteligentny, uczciwy, ko-. 

leżeński, przystojny, sportowiec, z dużym 

wdziękiem. Parę miesięcy temu odeszła od 
niego żona, którą bardzo kochał i szano- 

wał. Odeszła do chama, brutala i lenia 
i wszyscy naokoło wiedzą jaką teraz prze- 
chodzi z nim gehennę. Myślę, że każdy 

z nas mógłby podać podobne przykłady, 

które oczywiście zawsze się zdarzały, ale 

teraz stają się coraz częstsze i coraz bar- 

dziej drastyczne. Mówi się tyle i wszędzie 

o miłości, uczy się ludzi „sprawnego” za- 

chowania międzyludzkiego, a także techni- 

ki zadowalającego seksu, a wszystko to 

psu na buty, bo w końcu, gdzie ta miłość? 

- ADA 

ADO! To bardzo smutny list i za pewne 

ilustrujący jakiś teren współczesnego życia, 

ale człowiek zawsze się gubi gdy zaczyna 

skupiać się tylko na jednym z jego przeja- 

wów. W podanych przez Ciebie przykła- 

dach nie było miłości, być może, że nawet 

nie mogła zaistnieć, bowiem miłość jest 

(i nie może nie być) relacją opartą na praw- 

dzie, na szczerości, szacunku. Fascynacja fi- 

zyczna, seksualna, to bardzo ważna sprawa 

w miłości między kobietą a mężczyzną, ale 

może obrócić się przeciw nim samym, gdy 

fałsz określa ich związek. Takim fałszem 

- jest myślenie życzeniowe. Bohaterowie 

Twojego listu, choć po ludzku świetni, po- 

pełnili duży błąd - nie poznali tych, których 

wybrali i w dodatku „dorobili” im osobo- 

wość, której po prostu nie mają. 

Krystyna Holly 
Jeżeli masz problem - napisz do psycho- 

loga. Pomożemy Ci go rozwiązać, zamiesz- 
czając odpowiedź na łamach gazety (nie in- 

dywidualnie), zachowując przy tym anoni- 
mowość.
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NASZE BIURA OGŁOSZEŃ 
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ZAPRASZAMY 
do nowo otwartego 

sklepu obuwniczego 

URZĄDZENIA-GRZEWCZE 
I KLIMATYZACYJNE 

Klimatyzatory 
Grzejniki C.O. aluminiowe i stalowe 
Piece akumulacyjne, grzejniki elektryczne 
Podgrzewacze wody i kotły C.O. — 

  

- Atrakcyjne ceny - 

kozaki, trapery, obuwie 

' 

damskie, laczki, kapcie, 

4 

Zapraszamy 

od pon. do pt. 10.00-20.00 
soboty 10.00-18.00 
niedziele 11.00-18.00 

s   
Fumia, ul. Warszawska 50 
(były sklep spożywczy | 
obok bloku Poznańska 16) 

tel. 671-34-69, 
0601 64-07-06 | 

kalosze | 
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Bun SPRZĘT 
Spółka z o.o. 

BUD-SPRZĘT Sp. z o.o. 
dealer koncernu CASE 

81-038 GDYNIA, ul. HUTNICZA 42 , 
(NA TERENIE Bazy Transportu FIRMY MEGA) 

tel./fax (0-58) 623-26-46 w. 403 
tel. kom. 090 53-71-62 

NOWE MASZYNY BUDOWLANE 
* KOPARKO-ŁADOWARKI 

- przy zakupie gotówką duże upusty, 
- 12 miesięcy bezpłatnej obsługi serwisowej 
łącznie z materiałami eksploatacyjnymi. 

* MINIKOPARKI 
ceny promocyjne 
- 18 miesięcy gwarancja techniczna 

* KOPARKI ŁAŃCUCHOWE 
oraz inny sprzęt budowlany 
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1. TEL. 674-25-35 w. 40 
OBROŃCÓW HELU 3 

TEL. 672-12-50 w. 37 
ŚW. JANA 16 (przy TARGOWISKU) 

„podwójny” - DUO 

„Potrójny” - TRIO 

TEL. 532 26 84 w. 39 
40 OSIEDLE SUCHOSTRZYGI 

W BUDYNKU ,EDEKI” 

R-13437/A/993     
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Janowo 

Fotografia Kazimierza Bielickiego 
O ae „Janowo” 
przy ul. Pomorskiej 11 moż- 
na oglądać wystawę prac fo- 
tograficznych naszego re- 
dakcyjnego kolegi Kazimie- 
rza Bielickiego. 

Na wystawę składają się 
trzy odrębne tematycznie 
zbiory fotografii. 

Pierwszy - fotografie na- 
szego miasta, jak mówi pan 
Kazimierz, są ubocznym 
produktem pracy fotorepor- 
terskiej. Na wystawie znaj- 
dziemy także latarnie mor- 
skie, będące wynikiem pra- 
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Dużym zainteresowaniem wystawa cieszy się już od | 

  

  
    

  

  

      

  

      

  

      

    

  

      

    

  

      

  

  

      

  

  

      

  

      

  

  

  

  

      

  

      

  

  

  

      

  

  

      

  

  

  

      

  

      

  

  

  

  

        

      

  

      

  

  

  

  

  

  

  

  

  

        
  

  

  

  

        

  

    
  

  

  

      
  

  

      

  

     

  

  

   

  

  

  

        

  

      

  

    

      

  

  

      

  

   
  

      

  

      

cy nad ilustracjami do tygodnia. 
książki „Latarnie morskie | Fot Andrzej Gojke 
polskiego wybrzeża”, której redakcyjnego kolegę przy- chętnych do jej obejrzenia 
pan Kazimierz jest współ- roda w makrofotografii. Ofi- autor i Dom Kultury „Jano- 
autorem. Zaś ostatni zbiór cjalne otwarcie wystawy ma wo” zapraszają już teraz. 
to ulubiona przez naszego nastąpić 8 listopada, jednak (ANGO) 

REKLAMA 
ray BIETOWO, gmina Lubichowo, 6  WDOWIEC z dwójką dzieci po- : 
dzieckiem śm EL- BIURO of NAPRAWA telewizorów SUKNIA ślubna, rozmiar 42/ ZAOPIEKIJĘ Się dziecko | ha, sprzedam, 058/588-5300 | szułuje mieszkania za niewie | EL- BIUR i Neptun Łania, Axon, Roj ZDROWIE 170, tel. 533-87-06 po 20.00 

26-77 ką opiatą oferując pomoc 'e- | wisu kserokopiarek Canon, | |-al, Recor, Daewoo- u kiien- 
RECO osrojenzy e 671- | Toshiba, Sharp, maszyn do | | ta, 671-09-84 ZIEMNIAKI, tel. 671-38-07 ie dziecki pisania, kalkulatrów, mat. 

Siebie w domu te. 671-97-37 ZAMIENIĘ mieszkanie 4-poko- | | biurowych. Starogard U A PRAWA WÓZKÓW wi 
: s jowe, 74 m kw.- na 2 mniejsze, | Dąbka 66 tel. (069)162-36- WA widło- UKŁADANIE PODŁÓG, parkie- e 

a t-, 2-pokojowe, tel. 674-16.02 — | 68, 090-50-26-67 wych, ciągników, przyczep, tów, boazeri, schodów, cykino- Sok tera (Bryza, 

RE Pies DOM wynajęcie pokoju t9.672-  ELEKTROINSTALATORSTWO, | Żuk, sink spalnowe, pompy pk te I a 0-601- towie, współpraca cal 
jen iey w tanio, 0-602-770-195, 673-36-  wryskowe,kobowody,głowioe. | 65-85-12. Wystawiam faktury a eu 

255 z. ma AlE. K. Pit CCC A Sprzedaż ZRZUĆ zbędne klogramy dzięki 
ul. Kościuszki 63/3 83-200 Sta montaż, tel. 602-387-317 ciągników typu MTZ. Fima — OSŁUGI hydrauliczne, 671.96 Powoczesnym naturanym edo: ła o 
A e ubsz og. _ CYKLOP T.214, 1989. sprze KOKORZKO W oe pnia dąb duktom diettycznym, 1. 681 9 przechowywania, tel. 634- 

energiczny, ubisz roz — dam, 058/588-48-26 Hiezpataieo GTI 08-96 
mawiać z ludźmi, wykorzystaj MIECHUCINO, 1.000 m kw- ta- PEP 
swe att jako agent ubezp FT ZD OB AIN. | nio 684518 INSTALACJE gzowe ty. | | OCIEPLANE budynków od yk 
czeniowy, ll. 602480687 do 06.90, teL.O68561-91-4 | PUCK, działki budowiane, 1000. KOMPLET wypoczynkowy, ze drze GORA 6 międzyściennych, rachunki 
KIEROWCĘ kat „D' i mechani- | FIAT 126p, 84 r., 1800 zł, do re- | m kw.; wi. hipot., tel. 0602-15- + 2 totele, tel. VAT, „Piantex”, 0-602-78- 

samochodowych zatrudni: blacharki skóry, kanapa , 96-82 

Sh Autobusowe „Gryf” Hr tel 672-47-92 ww aa r., lei. x 

waterowani, te (0668-06. — LAT, Gnaueoento 700; 1986, — Hipot, od 1073 do 1300 mkw, — bób. tno te. 673-11-08 TRACE peora zee | - OCIEPLANIE domów pianką AR AN 
04 lub kom. 0601-645-768 tel. 0602-76-26-44 zakładowych, tel. 6841355 krylaminową lub styropianem orzLomaja miu "AOR ara TY stom: o, kr 

na: 15.000,- tel. 058/56: * RÓŻNE dens, 8 krzeseł, stół toz 
MASZYNISTĘ offsetowego | PEUGEOT 605 SRI, 1992, bo. — '!. 681-15-89 KAFELKOWANIE, solidnie,  wietrzną. Leźno (058)681-74-97 ciągany, stół Wiec okrągły 
zalrudni drukamia. Wiado- | gate wyposażenie, 24.700; SOMONINO, mieszkanie, 681- | szybko, tano, 0-602-735-661 OGAGO 2040 |: | oskania tk 304-87- | — 058/775-17-27 15-89 . ONE OCIEPLANIE domów pianką KURSY: rachunkowości; dla sa- 

KOMPLEKSOWE usługi bu-  kryaminową lub styropianem modzielnych księgowych; mani- 
Peryorybre he A) a jj dowiane, 0-602-38-31-95 wdmuchwanym w izolację po- BIUSTONOSZE, bielizna, |  cure, pedicure; kierowców wóz- 

NECHANIKA, 12 eau, 68 PRZYCZEPA samo a z KOMPUTEROWE zywe: — winą Leno ROQG5 47 — | USLUGI remontowo b a Ed ON 
nie , tel. dowlane, elkowanie, korzystne , ; 

PRACOWNIKA na en drobiu _ STA 200, 1989, nowy'yp kak Gay; GkuRomorONy 140 YO, a OCIEPLANIE styropianem gra: — | szybko, solidnie, 671-98-82 | | runki 0-602-71-22-78 | | - nie. Rozpoczynamy 26 paź: 
a OK 7 e 3 ny, wspomaganie: Mię 1987, mymia sake KORE TM9SMAMKA | rulowanym, | wómuchiwanym dziernika. ZDZ Wejherowo, te. 
SZWACZKI zatudni ima w Ru 1800 PO 5620745, 5624874p0 2000 wizolace ścian, te. 661-30-72 FUTRA, szyciei sprzedaż, Man. — 672254 557-87-27 
m.SELOPOT 304 URSUS- ciągnik MF 255, 1988, — STĘŻYCA, 1.200 m kw- tani, szkoła podstawowa: udziela OPIEKUŃCZE i pieęgniarskie — | VIDEOFILMOWANIE: pro- a et WGRA) 77 
piero ej om. PoS > SME NTR studentka PG, 671-02-64, po usługi wdomu pacjenta, Rumia, _ | 'eonalne usługi, tel. 684 | NOWO postjąca 
c81-1949 VW T-4, XII 91 r opony, aku PRZYCZEPA gastronomiczna 1600 ul. Derdowskiego 23 A; wtorki: 9! KOŃ, ogier, półoraroczny, hurtownia 

PRACA tl. 7324-13 dam, 058/561-03-52 po 19.00 | | sateltame- TVP Canal+ ze- godz: 15.00-17.00; zwa akcesori meblowych 
KOREPETYCJE z informa: | godz. 15.00- 17.00. telefon do- [W ROŻENIE poszukuje 

W domu- tyki dla początkujących, Kar TES czenia z kar, ręki A wysoko cia sprze | tuzy, tel. 681-33-68 mowy: zdjęcia 12; Starogard Pol | — dam, tel. 687-96-08 > producentów 
srakcyjne: prace Cla Każdego wgodz. 17.00- 19.00 piińska 5, 0-69)162-39-98 
Faber akrów AUTA DO remontu powypadko- CHMIELNO, mieszkanie 3-p0- KOREPETYCJE również a A o ne. j : » z języka an- ne, import, na 

pen e aka kajowe, kuchnia | łania, - AUTOALARMY,lokadyimmo- — elskiego, nieieckiego, mae AAA ane zo gam nie, z Niemiec, 069/16-256-07 | 
o: az we kupię, tel. 089-541-221 | SA w biisery, radia, głośnik niskie - matyka, fzyka, 671-14-90 wykładziny. Adres: Os. Ka- | - uroczystościach, 673-13.4 | MATERAC sprężynowy, fa: 
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| RUMSKI 
Przedstawiamy sportowców 

Marcin Podkański 
eprezentant Polski se- 

*  niorów w unihokeju, za- 
wodnik KSUNO Gdynia, za- 
jął z drużyną 5. miejsce 
w Mistrzostwach Polski ju- 
niorów '98, Posiada klasę 
sportową mistrzowską mię- 
dzynarodową. Absolwent 
Szkoły Podstawowej nr 4 
w Rumi, uczeń IV Klasy 
technikum Elektrycznego 
w Wejherowie. 

Dopiero od kilku lat uni- 
hok pojawił się jako gra re- 
kreacyjna na lekcjach wy- 
chowania fizycznego 
w szkołach. Szybko zjednał 
sobie sympatyków i w wielu 
miastach rozgrywane są 
turnieje open w tej dyscy- 
plinie. 

Marcin Podkański pozna- 
wał . podstawy unihoka 
w szkole podstawowej. Kie- 
dy zdał egzaminy wstępne 
do TE w Wejherowie, za na- 
mową kolegów zapisał się 
do KSUNO Gdynia, w któ- 
rym jest sekcja unihokeja. 
W czerwcu br. jego drużyna 

  

startowała w Mistrzostwach 

Polski juniorów '98, zajęła 
tam 5. miejsce. 

- Po Mistrzostwach Pol- 

ski byłem na zgrupowaniw 
kadry narodowej w Zielonej 
Górze. We wrześniu roze- 
graliśmy dwa międzypań- 
stwowe spotkania z I i II re- 
prezentacją Łotwy - mówi 
Marcin - niestety, oba prze- 
graliśmy, ale Łotysze to silni 
przeciwnicy. Do tej pory wy- 
stępowali w grupie B, w tym 
roku bez porażki awanso- 
wali do grupy A. 

Unihokej w Polsce nie ma 
tradycji pozostałych gier ze- 
społowych. Będąc repre- 
zentantem kraju zawodnik 
nie otrzymuje stypendium 
ani innych form gratyfikacji 
finansowej. W innych kra- 
jach, np. w Szwecji, jest to 
już profesjonalny sport cie- 
szący się dużym zaintereso- 
waniem. 

Trenerem polskiej repre- 
zentacji jest Szwed, z któ- 
rym współpracują Marek 

Wystartowali pingpongiści 

Grand Prix Rumi w Tenisie Stołowym 

m Grand A ają się w weekendy w w sa- 

   
i gimnastycznej Szkoły Podstawowej nr 8 przy ul. Ro- 

dziewiczówny. 

REKLAMA 

Fot. Grażyna Skrobecka 

  

konkursy dla kliFRmy 
- atrakcyjne Trudy 

  

  

kwartał 

Prenumerata 

-lizł 
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Marcin Podkański w akcji. 

Brudziński i Maria Bilska. 
- Moje najbliższe plany to 

gra w turnieju open w Wie- 
luniu, gdzie będzie startowa- 
ła moja klubowa drużyna, 
który odbędzie się w paź- 
dzierniku - mówi Marcin. 
Chciałbym mieć tyle czasu 
wolnego, aby pobawić się 
z komputerem, w przyszłości 

; minioną sobotę i nie- 
1 dzielę rozpoczęły się 
rozgrywki w tenisie stoło- 
wym Grand Prix Rumi 
98/99. Inauguracyjny tur- 
niej zgromadził na starcie 
73 zawodników. W grupie 
młodzików starszych zwy- 
ciężył Wojciech Rigga przed 
Grzegorzem Pionkiem 
i Waldemarem Łuczakiem. 

Wśród dziewcząt najlep- 
szą była Monika Malek, za 
nią uplasowały się Katarzy- 

  

- na Markowska i Paulina 

ryze 

  
Wykupując prenumeratę u listonosza zapłacisz mniej. 

Krywald. Wśród juniorów 
triumfował Tadeusz Cho- 
dubski. Za nim znalazła się 

  

Fot. Grażyna Skrobecka 

chciałbym programować, 
a na razie lubię gry kompu- 
terowe. Szlakiem przetartym 
przez Marcina zmierza jego 
brat Michał. Jest uczniem 
VII klasy Szkoły Podstawej 
nr 4 i bardzo lubi grać w uni- 
hoka na lekcjach wychowa- 
nia fizycznego. 

(GMS) 

Renata Krawczyk, a trzeci 
był Artur Jabłoński. W tur- 
nieju seniorów klasą dla 
siebie był "etatowy" zwy- 
cięzca wielu turniejów Ma- 
rek Andrzejczak, który wy- 
przedził Bogusława Dobrze- 
leckiego i Zbigniewa Kro- 
dułę. 

. Kolejny turniej z tego cy- 
klu odbędzie się 21 i 22 li- 
stopada. 

Udział w nim może brać 
każdy bez względu na wiek, 
płeć i miejsce zamieszkania. 

| (ast) 

| 

FAKO Orkan Rumia 

- Kaszubia Kościerzyna 7:0 

Festiwal strzelecki 
  

Mecz z rezerwami Kaszubii Kościerzyny okazał się 
wyłącznie treningiem strzeleckim dla gospodarzy. 
Bramki zaczęli strzelać już od 4. minuty, a skoń- 
czyli w 80. 
  

Przyjrzenie się tabeli 
V ligi wskazuje, że spotkały 
się dwa zespoły o krańco- 
wym bilansie bramkowym; 
Orkan miał do tej pory naj- 
więcej strzelonych, a Ka- 
szubia straconych bramek. 
Po tym meczu Orkan okazał 
się wiceliderem rozgrywek. 
Takiego obrotu sprawy chy- 
ba mało kto się spodziewał. 
W najbliższą sobotę rum- 
skich piłkarzy czeka „mecz 
prawdy” na wyjeździe z nie- 
dawnym wiceliderem, Wie- 
rzycą Pelplin. W Pelplinie 
naszym zawodnikom nigdy 
nie grało się dobrze, dlatego 
pogrom Kaszubii nie powi- 
nien osłabić mobilizacji 
przed sobotnim wyjazdem, 

O meczu z Kaszubią moż- 
na powiedzieć, że zespół go- 
ści nie stanowił dla gospo- 

darzy najmniejszego zagro- 
żenia - Kaszubiacy powinni 
cieszyć się, że nie było dwu- 
cyfrówki. Bramki zdobyli: 
Dariusz Hebel - 4, Krzysztof 
Szwarc - 2 i Jacek Kaszu- 
bowski 1. FAKO Orkan wy- 
stąpił w składzie: Artur 
Kreft, Janusz Bukowski, 
Adam Wańkowicz, Zbi- 
gniew. Jantowski, Tomasz 
Runk, Marcin Manteufel 
(62. Marek Burchardt), Ry- 
szard Nalepa (67. Krzysztof 
Czerwiński), Sławomir Bro- 
nowicki (57. Adam Jant- 
czak), Jacek Kaszubowski, 
Dariusz Hebel, Krzysztof 
Szwarc (75. Andrzej Do- 
pka). 

Mecz z Wierzycą Pelplin 
Orkan rozegra w sobotę, 24 
X, w Pelplinie o godzinie 15. 

(KiBic) 

  

  
Krzysztof Szwarc z zespołu Kaszubi. 

Fot. Kazimierz Bielicki 
Ć 

  

wany Deqj s 

  

Gdańsk-Oliwa ul. Arkońska 3 

tel. 552 19 18, 552 04 76 w.221 
Stupsk, ul. Piłsudskiego 80 

„tel (059) 4 38 71 
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Sklep 
Tzł 20-94. 
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WYBORCOM 
OKRĘGU NR 1 „STARA RUMIA” 

I „LOTNISKO” SKŁADAM SERDECZNE 

PODZIĘKOWANIE ZA UDZIELONE MI 

POPARCIE W WYBORACH DO RADY 

MIASTA NA KADENCJĘ 1998 - 2002. 

EUGENIUSZ ZWARA 
WASZ RADNY     
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Przedstawiciel:   
Allianz 

* ubezpieczenia kapitałowo-emerytalne, 
* ubezpieczenia terminowe na życie, 
* ubezpieczenia edukacyjne dla dzieci, 
+ ubezpieczenia komunikacyjne, 
e ubezpieczenia mieszkań i domów, 

« ubezpieczenia małego i średniego biznesu, 
+ ubezpieczenia osobowe i NNW, 

« PROMOCYJNY PAKIET 
UBEZPIECZENIOWY OD 1,10.98 DO 31.3.99. 

Grzegorz Nowak 
0 602 19-40-93, 671-21-77 S-4266/A/885     

Dodatek do „Dziennika Bałtyckiego”, ukazuje się z piątkowym wydaniem lokalnym gazety. Wydawca: „Prasa Bałtycka” Spółka 
z 0.0., 80-886 Gdańsk, Targ Drzewny 3/7. Redaguje zespół. Redakcja oddziału „Dziennika Bałtyckiego”: 80-230 Rumia, ul. Morska 15, 
tel. 671-24-47, 671-00-03. Sekretariat wydania: Gdańsk, tel. 301-20-27. Biuro reklamy: Rumia, tel./fax 671-24-47, Gdańsk, tel./fax 301- 
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Zdjęcie tygodnia 
kujące zdjęcie, przynieście je 
do redakcji. Najciekawsze 
opublikujemy i nagrodzimy 

    

Rumia w eterze 

Na nan ciej a fa | Proponujemy naszym 
Czytelnikom nową rubrykę, 
zachęcając jednocześnie do 

      

  
  

W krótkofalarstwie wiek nie ma specjalnego znaczenia. Na zdjęciu od lewej Karol 
Adamczyk, a na jego kolanach Mariusz Mielewski, dalej Lech Czerniewski - prezes 
klubu, Marcin Mayer i Leszek Iwiński. 

Fot. Andrzej Gojke 

  

Po wielu latach przerwy wznowiła w Rumi działal- 
ność amatorska radiostacja krótkofalarska pod 
harcerskim znakiem SP2ZCE. Od sierpnia działa 
też, pierwszy w mieście, klub krótkofalarski. 

Związku Harcerstwa Pol- 
skiego, który udostępnił im 
jedno z pomieszczeń w no- 
wo budowanej Komendzie 

Hufca przy ul. Włókienni- 
  

Państwowa Agencja Ra- wszystkim 
diowa w kwietniu tego roku 
wydała klubowi krótkofa- falarskiego 

w przypadku klubu krótko- 

czej, nie stwarzając jedno- 
cześnie problemów jeżeli 
chodzi o anteny. 

lokal, gdzie 

dodatkową 
larskiemu w Rumi licencję 
na uruchomienie stacji klu- 
bowej. Faktem jest, że by 
otworzyć jakikolwiek klub, 
potrzebny jest przede 

trudność stanowi możliwość 
instalacji anten. Tu z pomo- 

cą przyszedł krótkofalarzom 
Bogdan Formela, komen- 

dant rumskiego Hufca 

Uzyskana od braci Mi- 

chała i Jana Miniszewskich 

z Rumi pomoc finansowa, 
pozwala zakupić potrzebne 
okablowanie i zainstalować 

pierwsze urządzenia 

nadawcze. Adam Chrostow- 
ski - dyrektor mającej swoją 

siedzibę w Rumi, firmy 
„ACC-ECO”, przekazał 

krótkofalowcom dwie polo- 

we radiostacje, z których 
mogą korzystać podczas za- 
jęć w terenie. 

Operatorzy stacji klubo- 
wej 1 czerwca zaczynają 
nadawać i uzyskują pierw- 

sze połączenia. Klubowa 
stacja bierze udział w zdo- 
byciu „Dyplomu 80 lat Ma- 
rynarki Wojennej RP”, na- 
wiązując połączenia, które 
przyznają punkty do dyplo- 

mu. W dniach 21 - 23 sierp- 

nia w czasie Międzynarodo- 

wych Dni Aktywności La- 
tarni Morskich, Michał 
Lewczuk wraz z innymi 

członkami klubu, z latarni 
morskiej w Rozewiu nawią- 
zuje łączność ze wszystkimi 
okręgami w Polsce i wielo- 

ma stacjami zagranicznymi. 

Jest to wielki sukces, który 
długo jest potem przeżywa- 

ny i wspominany podczas 
spotkania klubowego. 

Klub co prawda, poza 
znakiem wywoławczym nie 

ma swojej nazwy, jednak za- 
prasza młodzież i dzieci 

z całej Rumi i okolicy do 
wzięcia udziału we wspa- 
niałej przygodzie, jaką jest 
krótkofalarstwo. 

Spotkania klubowe odby- 
wają się w każdą środę o go- 
dzinie 17, jednak klub czyn- 
ny jest przez cały tydzień. 
Mieści się on w Komendzie 
Hufca ZHP w Rumi przy ul. 
Włókienniczej 14a. 

(ANGO) 

wzięcia udziału w jej cotygo- 
dniowym przygotowaniu. Je- 

żeli udało się wam zrobić 
ciekawe, zabawne lub zaska- 

upominkami. Jedynym wa- 
runkiem jest, by zdjęcie było 
zrobione w Rumi. 

(A.G.) 

  

  

     

   
    

   

    

x: „Magiczne sztuczki w Rumi?” 
Fot. Andrzej Gojke 

  

Um LF NIĘ ANI 
AE ś Ę wę b "HE 

RUMSKI 

a relację z jubileuszowego : 

x Ogólnopolskiego Festiwalu |—— 

- Muzyki Religijnej im. ks. Stani- — u 

: sława Ormińskiego w Rumi. : 
EH przedstawimy nowo wybraną 

radę naszego miasta 
- Bl oraz sport i inne stałe rubryki 
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PNE LO O ZIŁE SA CZE IA 
* AUT O DIU G Słupsk, ul. Poznańska 10, tel. (059) 424 033 

Do każdego 
Lębork, ul. I Armii Woj. Polskiego 11, tel. (059) 621 847 
Bytów, ul. Harcerska 25, tel. (0593) 26 55 

  

: zakupionego POZNAJ NOWĄ OFERTĘ!!! 

| samochodu reewe usrzeczeNI za LEASING = ZERO% 
z Seicento na raty 
oprocentowanie tylko 9 % wczasy gratis! 
Warunki gwarancji: +promocyjne ceny 

Ś lat na perforację blach* 
(bez konieczności zabezpieczenia antykorozyjnego) 

* z wyjątkiem fiata 126 
** możliwość rozszerzenia na 2-gi, 3 rok 

lub 100 tys. km 

Ue UM $.t Subdealer Auto-El 

ya Z 

z Parze 

3 lata na powłoki lakiernicze” 

1 rok na podzespoły** 

PUeBł kJ AO Dealer 

       CINQUECENTO VAN + 2 osoby + 505 kg 
(HOMOLOGACJA MIN. TRANSPORTU) 

PALIO WEEKEND VAN + 5 osób + 590 kg 
(HOMOLOGACJA MIN. TRANSPORTU) 

EUROPEJSKI 
FUNDUSZ : 
LEASINGOWY SŁUPSK, ul. GDANSKA 4, TEL. (059) 412 205; 412 215 

LEASING TAKŻE DLA NOWO POWSTAŁYCH FIRM 
l SCT 

key kylie yk       
 


